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Tym razem biorą w nim udział podobno i Stany:

p Zjednoczone
 

 

LONDYN, Zl-go maja. -
Brytyjskie koła rządowe z za-
dowoleniem powitały okrężną
notę rządu amerykańskiego do
państw europejskich, nalegają- |
cą na spłatę długów wojennych,
a to dlatego, ponieważ przyszła
ta nota w momencie, kiedy był
zastój w rokowaniach o spłatę
tychże długów. Zdaniem rządu
brytyjskiego, nota Stanów Zjed
noczonych doda nowego bodź-
ca tymże rokowantom

Angielski minister skarbu,
Winston Churchill, czeka od 6
lutego na odpowiedź francuską
w sprawie spłacenia Anglii fran
cuskiego długu wojennego, lecz
nie nalegał wcale na odpowie
Francji, ponieważ miał wzgląd
na francuskie przesilenie rzą
dowe

 

  

Delegaci rządu francuskiego
i brytyjskiego mają się zebrać
z końcem tego tygodnia dla o-

I mówienia stosunków finanso-

wych obu państw.

Ważnym jest fakt,

 

Iż Stany

Zjednoczone posługują się na-

ciskiem finansowym aby zmu

sićFrancję do ustępstw na rzecz

Niemiec w rokowaniach o pakt

przedmiocie

zmiany wschodniej granicy Rze

szy niemieckiej. Ameryka nie

chce do tego dopuścić, aby

Francja trzymała Niemcy w mi-

 

z Washingtonu, jest już na uk

NEW YORK, PIĄTE

    

Patrjotyczny pomnik, poświęcony pamięci poległych w ostatniej

wojnie żołnierzy, wykonany przez. Jerome: Connor, rzeźbiarza

ończeniu; odsłonięcie nastąpi w

„Dzień Rozbrojenia" w Bronx, N. Y

 litarnem kole swoich

Sprzeciwia się temu także i

Wielka Brytania i również uży-

je presji finansowej, aby wymu-

sić na Francji zgodę na rewizję

i

› gwarancyjny, w

|

wgraniupankoniemieckiej.

TROCKII NIE ZOSTAŁ CZŁONKIEM SOWIECKIE-

GO GABINETU _.

 

MOSKWA, 21 maja. - (Depe-

sza Stowarzyszone} Prasy).
v

 

Wszyscy członkowie Rady Ludo- |

 

wych Komisarzy, której Aleksiej

I. Rykow jest prezydentem, zo-

stali ponownie dziś obrani na zaj |

mowane dotychczas stanowiska

przez Centralny Komitet Wyko-

nawczy Unji Sowieckich Socja-

listycznych Republik.

Powszechne ,ździwienie wywo-

łuł fakt, że" Lew Trockij, były

minister wojny, który niedawno

powrócił z wygnania, nie otrzy-

mał stanowiska w sowieckim ga-

binecie. Wyprowadzają tu z tego

powodu wnioski, że polityczna

karjera Trockiego wciąż jeszcze

znajduje się w zawieszeniu.

Mówiono tu, że Trockij miał

obiecane stanowisko w sowiec»

kim gabinecie i do czasu kiedy

dowiedziano się, że skład tego ga

binetu pozostaje bez zmiany, daw

niejsi towarzysze Trockiego i ko-

ledzy stuzbowi, oraz wogóle więk

sz0ść komunistów przypuszczała,

iż otrzyma on portfel komisarza

spraw zagranicznych, gdyż pla-

cówka ta była wakująca od cza»

su, gdy Krassin został

ny ambasadorem sowieckim do

| Francji.

Połowa weteranów zgłosiła

siępo bonus

WASZYNGTON, D.

- Po roku. jaki upłynął od prze-

‘prlmudwnia w Kongresie aktu
przyznającego kompensatę
stkim amerykańskim weteranom
wojny światowej, mało co wi
cej. niż połowa byłych żołnierzy,
uprawnionych do bonusu, zgło-
siła swoje aplikacje.
Biuro Weteranów wysłało do-

| tąd bonus w formie certyfikatów
| ubezpieczenia do 2,325,000 wete-
ranów. Kilka tysięcy certyfika-
tów t. wysyłanych dziennie.
Powolny postęp w “Manama

certyfikatównie dowodzi by
mniej, zdaniem urzędników biu-
ra, małego zainteresowania się bo
nusem ze strony weteranów, lecz

| wskazuje na wielkość zadania i
trudności w nawiązaniu kontak-
tu z weteranami. Biuro otrzymu
je obecnie aplikacje w proporcji
3,500 dziennie.

  

21 maja.

 

 

 

ny ambasado

BROIC SIĘ 1 CZERWCA

LONDYN, 21-go maja. - (De
pesza Stowarzyszonej Prasy).
- Ze źródeł urzędowych dowie
dziano się, że rząd angielski po
porozumieniu się z sojusznika»
mi nie myśli pozwolić Bulgari
na zatrzymanie zaciągniętych
niedawno wojsk, przy pomocy
których Bułgarja miała uśmie›
rzyć powstania komunistyczne.

Kłopoty jeszcze się
nie skończyły, bandy komuni-

 

  

 

PROJEKT KOLONIZOWANIA
ŻYDAMI UKRAINY

 

MOSKWA, 21-go maja. - Na
dziewiątym zjeździe sowietów
ukrańskich rozpatrywano spra
wę żydowskiej kolonizacji na
Ukrainie. Przewodniczący so-
wietu Czuban zaprzeczył pogło-
skom, że na Ukrainie powstaje
autonomiczna republika żydów
ska. „Nikomu nie jest to potrze
bne", mówił Czuban, "i Ukraina
ze wszystkich sił będzie starała
się okazać pomoc żydowskim
kolonistom".
 

NAJNOWSZE

 

WIADOMOŚCI

  
WARSZAWA, POLSKA

Echa katastroty kolejowej
pod Lublinem

W celu zbadania przyczyny kata!
stroy jaxa ostatnio miała miejsce w
Jubelskiem pomiędzy Jaszezowem i
Wińkowiczami, na miejsce wypadku
zjechały -komisje .śledcze,
przez dyrekcję radomska, ministe
rjum kolet, władze bezpieczeństwa |
prokuratora

LWÓW, POLSKA

Posel Wasyńczuk zaprasza premie.
rów na swój proces

Poseł: Wasyńczuk, Ukraśniec, któ-
ry za polityczne przestępstwo ma
stanąć przed sądem we Lwowie,
wniósł prośbę o zawezwanie juko rze
czoznawców w jego procesie premie.
zów 1 polityków państw zachodnich
Bąd orzekt, że zgodzi się na to, o ile
oskarzony ponteste kówzta sprowadze
nia tych świadków. Poseł Wasyń.
czuk zwrócił się do wszystkich pra.
wie premierów większych państw z
prośbę, aby przybyli na rozprawę

FLORENCJA, WŁOCHY

Kolejarze chcą ofiarować Mussoli.
nitemu złoty medal

Lokalni kolejarze noszą się z za.
miarem otlarowania premierowi Mus.
solinfenu złotego medalu na pamię-
tke udziału Włoch w wojnie świato-
wej, do którego to udziału Mussolini
przyczynił się więcej, niż kto inny.

LONDYN, ANGLIA

Wielka Brytanja zmieni politykę
względem Egiptu

Pomimo oświadczenia  Austen'a
Chamberlain'a, że rezygnacja lorda
Allenby'a z urzędu wysokiego komi.
serre Egipto nie pociągnie za soby
zmłany w polityce brytyjskiej w sto.
wunku do tego kraju, w koluch libe
załów i Isborytów pamuje mocne po.

żo zmiana tego rodzaju bę.

wysłane |

dzie następstwem odjazdu z Kairu
człowieka, który" więcej niż ktokol.
wiek Inny przyczynił się do nfepodie.
głości Egiptu

Następcy jego będzie sir. George
Log

RZYM, WŁOCHY

Włochy będą się starały spłacić dlug
Ameryce

Premier Musolini oświadczył w se-
nacie, że jeżeli inne państwa które są
dłużnikami Stanów Zjednoczonych
otrzymują morstorjum, to i Włochy
poproszą o udzielenie im dłuższej
zwłoki w wypłacie długu.
Włochy uznają swoje długi - mów

wit on -- i zrobią wszystko co tylko,
mogą aby długi te spłacić tak prędko
Jak pa to tylko pozwoli ekonomierna
sytuacja w kraju

Akademja ku uczczeniu pamięci
Maurycego Jokai'a

W tutejszym uniwersytecie w obec.
nokci wielu wybitnych osób odbyła się
uroczysta akademja ku uczczeniu pa-
mięci Maurycego Jokaf'a, największe
ro powieściopisarza Węgier, którego
tu nazywają węgiorskim Masini.

akcie k

GENEWA, SZWAJCARIA

_ Z międzynarodowej konferencji
robotniczej

Siódma międzynarodowa. konteren-
cja robotnicza wybrała trzy komisje,
których zadaniem jest.
nie kwesti wynagrodzenia robotni-
ków za nieszczęśliwe wypadki, cho-
rób powstałych skutkiem pragy i
ubezpieczeń na życie.
W czasie informacyjnej dyskusji w

sprawie washingtońskiej konwencji o
ośmiogodzinnym dniu pracy zrobiono
sugestję, aby ministrowie pracy Fran-
cji, Polski, Wielkiej Brytani, Belgji
i Niemiec zebrali się to i omówili, w

 

intensywnie bro-
nil sprawy żydowskiej koloniza

cji na Ukrainie jeden z delega-

tów włościan, niejaki Dubnik i

z racji tej wygłosił płomienną.
mowę.

Autokefalja ukraińskiej

cerkwi

MOSKWA, 22-g0 maja.
(Depesza Stowarzyszonej Pra-
sy). - Ukraińska Rada Kościel
na ogłosiła niezależność cerkwi
ukraińskiej od rosyjskiej.

Prezydent Coolidge jest bar-

dzo zajęty

WASHINGTON, D. C., 21-go
maja. - Prezydent Coolidge w
roku bieżącym jest niezwykle
zajęty. W roku ubiegłym był on
raz wcyrku, a w tym roku pani
Coolidge była sama i na wysta-
wę koni wybiera się również
bez męża.

W Hiszpani zniesiono stan

wojenny

MADRYT, 21-go maja.
Podpisanie przez króla Alfonsa
dekretu, znoszącego prawo wo-
jenne w Hiszpani, uważane jest
powszechnie za oznakę zniesie-
nia władzy dyktatorskiej i po-
wrót do konstytucyjnych me-
tod.

Pod surowemi rządami dyk-
tatorskimi wielu przywódców
narodowych nie mogło żyć w
kraju i musiało schronić się po
za jego granicami przeważnie
we Francji. Dyktatura Primo de
Rivery bez miłosierdzia tUłumiła
wszelkie zamachy robotników

 

|

ł jaki sposób konwencja tada się za-
| stosować w ich kraju.

r
 

i próby zaburzeń, ~

tzzo

BUŁGARIA MUSI ROZ-

styczne ciągle jeszcze niepokoją
spokojną ludność, -najeżdzając
wsie,

Pershing ma być mianowa-

rem do Francji:

 

WASHINGTON, D. C., 21-go
maja, - (Depesza dziennika
„The New York Herald Tri-
bune General John J. Per-

zostanie, zdaje się, mia-
ambasadorem Stanów
onych w Paryżu, Zaży-

jaciele zwierzchniego wo
dza armji ameryka wcza»
sie. wojny śwatowej twierdzą z
całą stanowczością, że nomina-
cja generała Pershing'a na tę
odpowiedzialny placówkę Jest
zupełnie zapewnioną z. chwilą,
gdy obecny ambasador Myron
T. Herrick ustąpi z urzędu.

Pogłoski o tem krążyły tu w
Plągu dwudziestu czterech go-
dzin od czasu, gdy wspomniano
o generale Pershingu, jakć o e-
wentualnym nominacie na miej
sce senatora Spencera z Mis-
souri, który zmarł w ubiegłą
sobotę, oraz gdy rozeszły się po-
głoki, że generał może zostać
kandydatem na republikańską
senatorjalną nominację z Mis-
souri w przyszłym roku.

Generał Pershing nie spodzie
wa się nominacji i nie życzy s0-
bie być następcą senatora Spen
cer'a, a przyjaciołom, którzy na
mawiali go, aby został kandy-
datem na nominację z Missouri
dał również odmowną odpo-
wiedź,
Jednocześnie jego najbliżsi

przyjaciele twierdzą, że gotów
jest on służyć swojemu krajo-
wi, jako dyplomata i Francja,
na której ziemi prowadził on do
boju legjony amerykańskie w
roku 1918-ym, ma wielki dla
niego urok. "

Prezydent Coolidge wie do-
brze o chęci generała Pershin-
ga poświęcenia się dyplomatycz
nej karjerze, uważa go za naj.
odpowiedniejszego kandydata
na placówkę w Francji i gotów
jest mu ją ofiarować, jak tylko
otworzy się wakans. Od kilku
miesięcy krążą pogłoski, że ams
basador Herrick zamierza zre-
zygnować z zajmowanego sta-

  

      

  

dym razie poda się on do dy-
misji na przyszły rok.

Niemcy są również przeciw,

komunistom

BERLIN, 21-g0 maja. - Od
stycznia roku 1924-go do koń-
ca kwietnia bieżącego roku od-
było się w sądach niemieckich
981 rozpraw przeciwko komu-
nistom niemieckim,  Oskarżo-
nych w tych rozprawach było
7,000 z czego 5,000 skazano na
ciężkie roboty.

Persja [pragnie mieć więcej
amerykańskich eksper-

tów finansowych

TEHERAN, Persja, 21-g0 ma
ja, - Perskie Zgromadzenie Na
rodowe przegłosowało wczóraj
projekt zaproszenia jeszcze dwu
nastu amerykańskich eksper-
tów finansowych do pomocy

| perskiemu -ministęrjum finan-
| sów, > „

 

 

% MAJrA (FRIDAY, MAY 22), 1925,

nowiska. Sądzą tu, że w każ- |

Brterea as Second Claas Matter, Murch Sint.
1814, at New York Post Office, New York, N. Y. CENA 3 CENTY

Francuzi gromadzą pięćdźiesięcio-
tysięczną armię przeciw Ryffom 

MUSSOLINI PRZEWI
DUJE RYCHŁE NIEPO- |

KOJE W EUROPIEr

Stara się przeprowadzić jak |
najprędzej zbrojenia

RZYM, 21 a. - Przedsta-
wiając senatowi projekt ustawy
o natychmiastowej reorganizacji
głównej komendy włoskiej, jako
najwyższy wódz wszystkich sił )
zbrojnych we Włoszech, Musso-
lini żądał podjęcia energicznych
kroków w tym kierunku, dowo-
dząc, że obecna sytuacja w świe-
cie wymaga, by Włochy czasu
nie traciły i zajęły się reorgani-
zacją sił zbrojnych. Jako najwyż
szy wódz Mussolini nie chce skła
dać odpowiedzialności przed in-
nemi narodami za nieprzygotowa
nie się do możliwej zawieruchy
wojennej w Europie.

Senat przychylił się do dowo-
dzeń premjera Mussoliniegoi pro
jekt jego natychmiast przyjął

    

W Londynie aresztowano
mordercę Czakowskiego

LONDYN, 21-go maja. - A-
resztowano tu Jacob'a Shotten=
felda, oskarżonego 0 zamordo-
wanie nowojorczanina Czakow-
skiego.
Niedawno policja londyńska

aresztowała Shottenfelda, jako
złodzieja kieszonkowego. Dwaj
detektywi nowojorscy wybierali
się już do Anglji dla przejęcia
zbrodniarza, gdy w tem otrzy-
mano wiadomość z Londynu, że
Shottenfeld zbiegł z więzienia.
Obecnie aresztowano go pono-
wnie 1 będzie on wydany wła-
dzom Stanów Zjednoczonych,
które go postawią pod sąd za
zamordowanie Czakowskiego.

Bułgarska policja wykryła.
zamach na ekspres wschodni

SOFJA, 21 maja. - Policji
tutejszej udało się wykryć za-
mach przygotowywany na po-
ciąg ekspresowy Simplon-Orient
kursujący między Paryżem a
Konstantynopolem, Zamach ów
przygotowali komuniści posia-
dający niedaleko głównej Iinji
kolejowej swoje placówki, Obec-
nie każdemu ekspresowi towa-
rzyszą żołnierze, którzy pilnują |
linji w niebezpiecznych miej-
scach i uważają, by mostów nie
wysadzono w powietrze.

Trzęsienie ziemi w Kairze

KATRO, 22-g0 maja. - Niezbyt
mocne trzęsienie ziemi dawało
się tu odczuć wczoraj w ciągu

 

trzydziestu: sekund.

 

Carl White z Indiana został ta-
nowany pomocnikiem sekretarza
pracy na miejsce pena E. F

 

I Okopuje sig ona na 125-milowym froncie
 

KABAT, Francuskie Marokko, 22-g0 maja, - (Depesza Sto-
warzyszonej Prasy). - Dowiedziano się tu, że Francuzi mają 50.

| 000 żołnierzy na 126-milowym fronoie w północnej części swych
posiadłościi szykują się do ataku na Ryffów, którzy, zdaje się.
będą usiłowali przerwać komunikację pomiędzy miastami Fez'|
Ouja.

(Zdaje się, że ma to oznaczać że Abd-el-Krim chce zaatako-

wać prawe skrzydło Francuzów. Ouja znajduje się w pobliżu alger=

skiej granicy).
W międzyczasie Francuzi starają się przyjść z pomocą swym

daleko wysuniętym placówkom, które są otoczone i oblężone przez

wojska powstańcze. Armja francuska nie jest dostatecznie silną,

aby mogła się utrzymać na jednej solidnej linji i dlatego tworzy)

ona tak małe placówki. Taktyka polega na tem, że wojska posu-

wają się naprzód, zakładają placówkii cofają się. W ten sposób

wielkie masy wojska mają wolną rękę i mogą operować wzdłuż

frontu tam, gdzie zachodzi tego największa potrzeba.

Generał hrabia do Chambrun objął dowództwo nad operacja»

mi wojsk pułkownika Freydenberga i generała Cambey'a w cen-

trum i na prawem skrzydie frontu.

KRYZYS WE FRANCJI Z POWODU MAROKKA
Painleve może będzie zmuszony zrezygnować ze stanowiskaona
SOWIETY REZYGNUJĄ
ZE STOSUNKÓW HAN-
DLOWYCH Z CZECHAMI
PRAGA, (Pocztą). - „PragerTageblatt" donosi, że w kołachsowieckich dyskutowana jest z o-żywieniem sprawa stosunku handlowego między Rosją a Czecha»

nu. poniewaz Czechy-są jedynem .

stosun-

ki handlowez sowietami bez u-
zasadnienia prawnego.
Wsprawie tej dojście do po-

rozumienia w łonie koalicji oka-
zuje się niemożliwe, wobec cze-
go sowiety postanowiły zrezyg-
nować ze stosunków z Częchami.
Według sprawozdania szefa S0-
wieckiej misji handlowej w Pra-
dze sowiety od r. 1921 do kwiet-
nia b. r. poczynili w Czechach za
kupy za 11 miljonów dolarów.

NOWA WERSJA 0 ŚMIER-

CI SAWINKOWA

PARYŻ, 21-go maja. - Pra-
sa tutejsza donosi, że wdowa po
Borysie Sawinkowym, zamiesz-
kała pod Paryżem, zwróciła sig
do „Ligi Praw Człowieka" z
prośbą. .o przeprowadzenie do-
chodzeń w sprawie okoliczności
towarzyszących śmierci jej mę
ża, który miał popełnić sałno-
bójstwo, Pani Sawinkow pods]-

rzewa, że męża jej zamordowa-

no.

 

Sowiety chcą koniecznie zje

dnać sobie wieśniaków

MOSKWA, 21-go maja. -

(Depesza Stow. Prasy). - Prze-

wodniczący wszechrosyjskiego

zjazdu sowietów, Kalinin, przed

stawił  zjazdowi konieczność

wciągnięcia ›wieśniaków do

współpracy z rządem sowiec-

kim. Zgodnie z jego twierdze-

niem członkowie sowietów po-

winni się liczyć więcej z swo-

imi wyborcami, a krytyka władz

powinna być dozwolona.  

PARYŻ, maja. - So-

cjaliści i radykalni socjaliści, na

których opiera się obecny rząd

Painleve'go, postanowili wystą

pić w przyszły poniedziałek x

energiczną interpelacją w parla-

mencie z powodu stanu rzeczy

w Marokku.

Prasa socjalistyczna 1 komu-

nistyczna twierdzi, że surowa

cenzura me pozwala, piamam za...
o rzeczy

wistym stanie rzeczy w Marok-

ku i że urzędowe komunikaty

przedstawiają sytuację w zupel-

nie odmiennem od prawdziwe-

go oświetlenia..

Według wiadomości, otrzyma
nych tu z prywatnych źródeł,
armja francuska ponosi w Ma-
rokku klęskę za klęską i pode
czas ataku marokkańskiej ka-
walerfi, jaki miał miejsce nieda
wno, straty Francuzów w zabi=
tych i rannych wyniosły kilka»
set żołnierzy i oficerów.
W jednym tylko batalfonie:

legjonu cudzoziemskiego zabito .
w ciągu tygodnia 5 oficerów 1
50 żołnierzy.

Socjaliści twierdzą, że kampa
nja marokkańska pociągnąć ma
za sobą olbrzymie wydatki pie-
niężne i nieobliczalne straty w
ludziach. Komuniści ze swej
strony domagają się niezwłocz=
nego zaprzestania kampanii i
dania niepodległości Marokku,

Nie jest wykluczonem, że w
przyszły poniedziałek socjaliści,
komuniści 1 większość radykal-
nych socjalistów przegłosuje
wotum nieufności dla rządu. Je-
żeli tak się stanie, to głowa rzą
du, Paul Painleve według wszel-
kiego prawdopodobieństwa nie
zechce oprzeć się na prawicy i
będzie wolał raczej podać się do
dymisji. Rzecz w tem, że formu-
jąc swój gabinet, Painieve do-
magał się całkowitego poparcia
lewicy i mówił, że nie zgodzi się
być prezydentem ministrów ani
nawet na przeciąg jednej minu-,
ty na wypadek utraty tego po-

parcia.

 

 

Pamiętajcie o Komitecie Im.

Józefa Piłsudskiego
 
 

JUTRO!

 Henniga. który zrezygnował ze
stanowiska, by objęć urząd sę-

 drlego federalnego w Califoraj. |

 

 

Korespondencje własne "Nowego Świata"

. „NIEZNANY ŻOŁNIERZ"
pisze Tadeusz Wieniawa-Długoszowski z Warszawy

W SOBOTĘ, DNIA 23-00 MAJA
„LIST Z CZECHO-SŁOWACJI"

pisze P. Staszczak z Cieszyna
. - w NIEÓZIELĘ, DNIA 24-G0 MAJĄ

f „SPÓR KARDYNALSKI"
pisze T, Wieniawa-Długoszowski z Warszawy

JUTRO!
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Rronika

  

miejscowa
 

JUTRO

Wieczorek Majowy

T-wo Śpiewu Egho urządza
Wieczorek Majowy, w sobotę 23
maja, b r., na sali Domu Narodo-
wego. 19-23 St. Marks Place, N. Y.
Komitet wieczorkowy pracuje

gorliwie. przygotowując, jak zwy
kle, miłą. towarzyską zabawę, na
którą serdecznie zaprasza wsry-
stkich sympatyków T-wa Spiewu
Echo.
Na wieczorku tym przygrywać

będzie najlepsza polska orkiestra
do tańca, zać tańce będą tak u-

 

gó
piękne panie w zupełności będą
zadowolone i, jak zwykle, tak i
z tego wieczorku wyniosą najle:
psze wspomnienia

Echiści odśpiewają kilka pies:

  
ni. a na cgólne zyczenie Szam.
Polonii, .„Orkiestrę
Wiejską" ala Namysłowczyków.  
Komitet żywi niepłonną nadzie-

j, że ogół Poloni odwiedzi nasz |
wieczorek majowy gremialnie. - /
Wstęp 50e

Balet i Koncert
24-go maja, w niedzielę, o 3

godz. wieczór
Washington High School, przy
16-ef ulicy w New Yorku, wiel.
ki. dor stęp. szkoły ba-
letowe} p. Nestor w nowych, do-
tąd niewidzianych tańcach 1 ba-
letach, połączony ze śpiewem i
muzyką, a także osobistym
stępemp. Luni Nestor worygl-
nalnych nowych utworach.

P. Lunia Nestor występy do-
roczne szkoły urządza na wiel-
ką skalę, z doskonałą reżyse
rją, numera jeden za drugim
zmieniają się prędko, każdy co
raz lepszy
Prześliczne -kostjumy,
świetlne, program zupełnie no-
wy, starsze uczenice
ty p. Nestor robią wrażenie pro
fesjonalnych tancerek Będzie
wykone umierający łabędź, bar
karola Mendelsona. Motyl-Kont
skiego, tańce rzymskie, bojar.
skle, francuskie, hmduskie, gó- |
ralskie dźokejskie, włoskie, ba-

„Bakchanalja, Szechereza
da", „Madame Sans Gene" z u
działem 25 osób, kopje kostju-
mów Glorji Swanson 1 wiele in-
nych. Program niebywały. Bile-
ty zawczasu po $1.50, $1.10 i
T5¢ w Restauracji Domu Naro-
dowego, u p. Bialskiego, T-ma
ulica, w _Sokolni Brooklyn,
Grand St. 190 i w zakładzie fo-
tograficznym -„Polart" -na
Driggu Ave

W ten dzień przypada 3-letnia

rocznica otwarcia tej polskiej

kulturalnej placówki.

Piknik

  

   

 

Tow. śpiewu „Wanda" urzą-

dza wspaniały piknik w niedzie-

lę, dnia 19-go lipca, 1925 roku

w. "Hoffmann's Parku, West-

chester, N. Y

Będą tam wszyscy

krewni, przyjaciele. C

gle i rozmaite niespodzianki
Komitet.

___

  

Nie emińcie zobaczenie
mil Harder

„wILLIAM TELL‘

 

zadnej
CAMEO ThEWik a

nadwyżki w cenach

«
Operetka pop nieńto- at

Tha wiKAD
198 wyszkolonych glosów: stanowichór _ Wiele dobrychmielke po 61.00
 

ouio THEATRE, Wes ing
Wieczorami o 118nantowe: we,

sty
oPATRA
w

odbędzie się w !

efektowniejszy |
efekty |

, Do Szan, Pani Lydji Miller,
ze szko- |

 

OBRAZKI

NOWOJORSKIE

cedziennie sckioule

WEOCZEOA
 

 

„Szanowny Panie "Włóczęgo!"

Będę Pana bardzo prosić, aby
Pan był laskaw posłać członki-
nię Ligi Kobiet do jednej pol-
skiej rodziny, która mieszka pn.

Brooklyn
Moja dórka chodzi do Public

School, więc jej nauczycielka
pytała się, czy ona jest Polka.
Moja córka powiedziała, że jest

 

win-dimla jej, abym ja, matka

przyszła do szkoły. Gdy się

  

NOWY ŚWIAT PIĄTE K, 22 MAJĄ (FRIDAY, MAY:

 

OCHRONKA .

 

 

Dasa |

7 _)

Wczoraj odbyło się w Domu Narodowym posie-

dzenie „Komitetu Polskiej Ochronki Dziennej".

Na urząd prezesa przez aklamację wybrano re-

daktora P. Yollesa („Włóczęga""), wiceprezesem jest

ob. Wojtaszek, skarbniczką ob. F. Popielowa (Preze-

ska Ligi Kobiet), a sekretarzem J. Gorzański.

Komitetowi powierzono pieczę nad majątkiem

Ochronki, polecono im zainkorporowanie towarzystwa

pod nazwą „POLISH DAY NURSERY", jakoteż na-
dzór nad przeróbką i urządzeniem Ochronki.

Dotychczas

2736

  
  

 zgłosiłam, nauczycielka pytała
mnie czy my Polacy mamy ja. |
kieś towarzystwo, które pomaga !
biednym.
my Ligę Kobiet w New Yorku.

Pozostaję z wielkim szacun |
kiem,

 

   

 

| Kier. Szkoły Publicznej, Nr. 150
W Brooklyn, N. Y.

Szanowna Pani!
| Serdecznie dziękujemy za list
w sprawie polskiej rodziny...

| Zwróciliś
W Kobiet w
| przekonani, że wkrótce rodzina
ta otrzyma pomoc domnn. a

później wedle możności i regu-

larne wsparcie

Zasyłamywyrazy serdecznego

umania za tak humanitarną pra-

as

 

 
Z głębokim szacunkiem,

| Za Wydział Opieki Społecznej :
: P. VOLLES.

60.0.
Oto jefen z wielu smutnych

w obrazków,

Do ob-ki Zofji Waskiewicz!
Bardzo dziękuję. Dwa dolary

na ochronkę otrzymałem.
„WŁÓCZĘGA",

|
|
||
|

w NA POGRZEB ZAWISTOW-
E

F. Popławski .
F. Rudnicki

Pógrzeb Zawistowskiego od-
będzie się dzisaj popołudniu z

Powiedziałam, że ma|;
||

przez tor kolejowy, najechał
pociąg na samochód, roztrzaskał
o, przytem córka państwa Siro

racuse, N. Y. zabiła się na
miejscu, a moja córka była bar-
dzo ciężko potłuczona, choć ży-
cie ocaliła.
W 1924 roku pojechała na

| sprawę do Syracuse, N. Y., gdzie
Dzisiaj list na | SPT2W©

stępującej tresci:
Board Of Education,
Public School, Nr. 150

Następujące informacje poda-
ne zostały przez panią Stich,
należącą do Stowarzyszenia Ro-
dzioów Szkoły Publicznej. Nr.
150 o rodzinie pulik .. miesz-
kającej pn

Ojciec umarł przed trzema
miesiącami.

Przed kilkoma tygodniami,
po śmierci ojca, przyszło na
świat dziecko. Oprócz tego jest

W tam troje dzieci w wieku 2 i 4,

i chłopak 14 lat, który uczęszcza

do naszej szkoły.

Z szacunkiem,

i LYDIA MILLER,

Kierowniczka Szkoły. |
«

 

sprawę prowadził adwokat z Sy-

| racuse. Córka pojechała na tę

sprawę; była to wiosna 1924 ro-

ku. Żona tego adwokata umó-

wiła córkę, aby pomagała jej w

kuchni i płaciła jej za to $10 ty-

godniowo. Córka tam była do

3-go lipca, i tego to fatalnego

dnia zginęła i do dziś dnia nie-

ma żadnego śladu. -Wydałem

dużo pieniędzy na poszukiwanie,

żona straciła prawie rozum ze

zmartwienia i nie mam sposobu

dalej szukać córki. Policja czy

nie chce, czy też nie może jej

znaleźć.

Ta pani $. jeszcze opowiada,

że córka podrobiła czek na $20 i

miała pisać list do niej, żeby jej

nikt nie szukał, bo ma skoczyć

dorzeki, ale ta pant nie może mi

| pokazać ani owego czeku, ani też

rzekomego listu. Ubranie całe

zostało i to mi zwrócono po

dwuch miesiącach.

Więc ludzie mi radzili, abym

się zwrócił do Szan. Pana i pro-

szę serdecznie o pomoc. Córka

Bronisława miała 17 lat, gdy

zginęła.

Pozostaję życzliwy,

S. KASPROWICZ.

» aik »

Zwróciłem się listownie do or-

ganizacji amerykańskiej w Sy-

racuse, N. Y., a dprócz tego po-

lecilismy, przez polskiego dete-

ktywa Bluma w New Yorku po-

szukiwanie dziewczyny /przez

agencję policyjną w Syracuse,

N. Y.,

OCHRONKA

(Ciąg dalszy:.v
LISTA No. 50

Zbierał Adam Pietrzak

  

 

B. Chwalek 1.00

kostnicy miejskiej.

|
LISTY

Turin, N. Y., 5. 11. 1925...
w Szan. Redakejo Nowego Świata!
Drodzy Panowie i Rodacy!

Ja niżej podpisany proszę o
łaskawą pomoc, jeżeli będzie
możliwem. Opisuję w krótko-
ści moje nieszczęścia.  Miano-
wicie: w 1923 roku moja córka
Bronisława miała wypadek; by-
la w pewnej tu miejscowości i

| jechała ze znajomymi do Low-
ville, N. Y. Kiedy przejeżdźali

 

W WASHINGTON I
16 ulica w

Baleti
DOROCZNY WYSTĘP 

\ P. L. NESTOR - w n|FHPU $150, $1.10 1 T5 w
u p. Bialskiego

24-G0 MAJA - NIEDZIELA, 8 g. wieczór

P. LUNI NESTOR

i P. A. MORGANA - tenor operowy

| P. A. SZYMANSKA - violin recital

   

  

   

 

   

    

RVING AUDITORIUM

New Yorku

Koncert

SZKOŁY BALETOWEJ

owych utworach.

Restauracji Domu Sarsfowagn

i w Sokolni Brooklyn

A. Pietrzak .. 40

E. Bukowski 15

S. Lewicki 50

I. Anamicz 25

F. Gnicicka .. 25

R. Najewski 25

H. Baron .... .05

W. Woricki 35

A. Kowalczyk 05

| J. Gérecki ...... .04

| B. Petanowski mavens 48

| A. Grodecki 25

J. Cekala .05

RAZEM $2.50

LISTA No. 52

Zbierał Kazimierz Pietrzak

 

  

K. Pietrzak $ .50

A. Kilar .... 10

F. Maralewska ... BO

H, Surowiec .02

  

J. Dorobowitz 28

H. Mielwicki 80

B. Klimach ...... 10

A. Wróblewski . 10

C. Kelczewski 10

P. Pezanowsky .25

8. Śniecikowski 15

 

M. Mieszczak

F. Noralski ..

 

 

 

 

        

M. Pujewska 10

A. Kowalczyk

P. Szczepańska

A. Pietrzak .....

RAZEM

LISTA No.54

Zbierała Marja Cichecka

P. Janiec $ .50

A. Cichecka . 1.00

S. Paluszynska 50

RAZEM . $2.00

LISTA No. 55

Zbierała Janina Ramocka

Z. Cichocka 3

8. Gaworowska -.50

M. Ramocka

RAZEM $2.50

LISTA No. 56

Zbierała Aniela TrojanowBka

J. Trojanowska $1.00

A. Biatecki 1.00

J. Bogdanowska 25

'A. Rutowska ..... 10

J. Popowicz 25

Bogurski............ 25

RAZEM ..$2.85
(Cine datizy w Drinte Hrooklyskim)

Wypadki samochodowe

Przy 171st St., i Wales Ave.,

w Broz, wpadł pod auto bawią

cy sig tam B-letni Albert Ber-

nitt, z pn. 627 Wales Avenue.

Szybko wezwany ambulans za-

brał bardzo pokaleczonego chło-

pca. Chłopak wyzionął ducha

po drodze.
+ «

Ze zmiaźdźoną lewą nogą przy

wieziono do Lincoln Hospital

8-letniego Bernarda Dayle, z pn.

354 Wilkes Ave., w Bronx.

Wpadł on przy zabawie pod au-

to przy 144th St. i Wilkes Ave.

606 60,

Abe Silberman, lat 14, z pn.

436 E. 136th St., został przeje-

chany i bardzo pokaleczony

przez auto przy Brook Avenue

i 132nd Street.

Auto ciężarowe poturbowalo

przy 163rd St. i Third Avenue

15-letniego Nagle. |Nagle od-

wieziono do Lincoln Hospital z

ciężkiemi ranami na głowie.

6066

Przed elektrownią pn. 313 E.

5th St. wpadła pod auto 10-let-

nia Minie Frank i doznała zła-

mania lewej nogi.

Sześcioletni Milton Weiner, 2

pn. 1878 Andrew Ave., wpadł

pod auto na 177th St. i Wads-

wortt Ave. i odniósł liczne obra-

żenia na głowie.

wok k

Oztery osoby odniosły obra-

żenia we środę zrana wskutek

uderzenia samochodu o słup ko-

lejki "L" przy 180th Street.

Najcięższe rany odniosła An-

na Wood, lat 27, z pn. 440 East

39th Street. Oprócz tego ucier-

pieli Daniel Healey, James

Wood i May Collins.

 

Matki! Fletcher's Castoria da-

wane jest od zgorg 30 lat dzie-

ciom i niemowlętom dla usuwa

nia zatwardzenia, wzdęcia. kolek,

biegunki i pochodzącej stąd go-

| raetki oraz do. resulowania zo-

 

w ) ladka i kiszek; pomaga ona w

U  

DZIECI PŁACZĄ 0 ,CASTORIA®

Nieszkodliwy substytut olejku rycynowego, Paregoric,

kropel i kojących smpńy—Nie zawiera narkotyków

trawieniu; daje naturalny sen bez
środków nasennych, Prawdziwa

i nosi podpis

he

 

 

 

Rycina przedstawia scenę z dramatu filmowego Wilhelm Tell,
który obecnie wyświetlany jest w Tentrze Cameo.

 

Piknik

T.wo Dramatyczne "Gwiazda
Wolności"" urządza wielki piknik
dnia 21-go czerwca r. b., w U1
mer Parku. Komitet poczynił
wielkie starania, aby piknik był
jeden z najweselszych.

Za Komitet:
A. RYMASZEWSKI,
Sekretarz Finansowy.

Niespodziewany połów

Nieznany człowiek zawiado-
mił straż ogniową przez telefon
o pożarze pn. 223 E. 148th St.
Strażacy wyjechali na wskaza-
ne miejsce wypadku, lecz znale-
fli zamkniętą szczelnie stajnię.
W poszukiwaniu mniemanego

pokaru wyłamał drzwi, lecz za-
miast ognia znaleźli pięćdziesię-
ciogalonowy kocioł do pędzenia
wódki, pięć baryłek, szesnaście
pięciogalonowych blaszanek z
wódką oraz ośm baryłek gorzał.
ki.

ŚmierAtelny strach

John Stooza, 66 lat, właściciel
lokalu -zabawowego Behede;h
Park, przy Junction Ave., Nort
Beach, Queens, wczoraj umarł

 

nagie. Kilka dni przedtem
policja przeprowadziła rewizję
w jego lokalu. Od tego czasu
Stooza był bardzo niespokojny i
obawiał się postępowania sądo-
wego jakie go czekało. Przyja-
ciele jego sądzą, że to przyczy-
niło się do pogorszenia jego cho-
roby sercowej i sprowadziło
śmierć.

Zwłoki noworodka znalezio-
no w szybiewflgylacyinym

bie wentylacyjnym do-
5 First Avenue znale-

ziono wczoraj wieczór napół ze-
psute zwłoki noworodka. Pani
Gestrioi Salamonia, która zrobi-
la to straszne odkrycie wezwa-
ła zaraz ambulans, lecz doktór
nie mógł nawet stwierdzić płci
dziecka, gdyż tak było zepsute i
zżarte przez szczury,

  

 

PAROWIEC LINJI BAŁTYCKO-AMERYĘANSKIEJ
"ESTONIA" ODPŁYNAŁ DO GDANSKA

Połowa wszystkich pasażerów - Polacy. - Sezon wycie-
czek i podróży do kraju otwarty

W ubiegły wtorek odpłynął z
portu nowojorskiego do Euro-
py parowiec linji Bałtycko - A-
merykańskiej -(Baltic Ameri-
can Line) „Estonia". Na po-
kładzie tego parowca jedynej
linji, której okręty idą bezpo-
średnio z New Yorku do Gdań-

dziński, z Nanticoke, Pa.; K.
Sobowska, z Brooklyn, N
Zegarowicz, z Bayonne, N. J.;
Anna Zirul, z Boston, Mass.;
Alma Zukus, z Boston, Mass.Wymieniony na liscie pan A.

powski jest ko-
misarza na Ellis Island.

  

 

 

 

 

Pokój jadalny na parowcu „Estonja"

 

 
ZBUDOWAŁ
MIASTO

Pewien człowiek, które-go znamy, zarobił pierw-, sze pieniądze, -mojąc latosiem przez rozpalaniepieca w sklepie spożyweczym.
Samodzielnie -przęszedtszkoły, oszczędzał pieztą-dze 1 mając $8,000 ku-pit pole i wybudował mia«sto, liczące obecnie 5,000mieszkańców.
Jego oauzvdnvici to

zrobiły.

Otwórzcie u nas bieżą-

cy rachunek dzisiaj.
Mówimy Waszym języ-"

kiem.

THE UNITED STATES

SAVINGS BANK

Madison Ave., róg 58th St.

New York

Idsmh
  

 

albo jadących z wizytą albo na

stałe wracających do Polski.

Linja Bałtycko - Amerykań-

ska jest najwygodniejsza dla nar

szych rodaków. Najważniejsze

jest to, że nie trzeba się prze-

siadać, co koniecznem jest na

innych linjach okrętowych.

Następne parowce odchodzą

do Gdańska z portu nowojor-

skiego 9-go czerwca i 2-go lip-

ca. Są to jedyne okręty, które

 
stują w porcie Cherbourg, co

stanowi wygode dla pasażerów,

pragnących jechać przez Fran-

cję.

Zgingł:Mladu

Po dwuch dniach bezowo¢-
nych "poszukiwań _detektywi
orzekli, że panna Rae Freedman,
lat 18, zamieszkała pn. 21 Rut
gers Street, została albo porwa-
na, albo zabita. Zrozpaczona
matka zaginionej dziewczyny
opowiedziała policji o tem jak
w poniedziałek zrana May wy-
szła z domu w poszukiwaniu
pracy. Na palcach miała dwa
pierścionki wartości $1,000, dar
jej narzeczonego Filipa Atbei-
tera. Od tej chwili nikt więcej
nie widział May. Policja oba
wia się morderstwa, tembar
dziej wobec zabójstwa Szymona
Kalowicza, zabitego i pbrabowa-
nego w ubiegłą niedzielę we
własnym mieszkaniu będącem w
sąsiedztwie domu rodziny Freed-
man'ów.

ASPIRYNA

Wystrzegajcie się kmitacji

 

Dopóki nie zobaczysz nazwy
Jayu" na paczce lub na tabletce,

nie otrzymujesz prawdziwego

Bayer wyrobu, przepisywanego

przez lekarzy przez przeszło dwa-

dzieścia trzy lata i uznanego przez

miljony, jako doskonały na:

 

ska, odjechało sporo Polaków z

różnych miejscowości /Stanów

Zjednoczonych.

Na liście pasażerów _kabino-

wych znajdujemy nazwiska na-

stępujące:

Z New Yorku:

Piotr Ribie, H. Brzezińska, A.

Brzezińska, Jan Dyniecki, K.

Gołembiowska, D. Jaworski, Ł

Kopaczewski, F. Kozikowski, A.

R. Krukowski, A. Koziemko,

F. Krysiewicz, M, Przyczewska,

A. Sonicz, J. Stalban, W. Hein-

berg, P. Wilnicki, K. R,

aki.

Z innych miejscowości:

A. Bogdanowicz, z. Pitts-

burg, Pa.; zastępca szefa poli-

cji Rzeczypospolitej Polskiej, p.

S, Chełmicki, z Warszawy; Jan

Drozdowicz, z Newark, N. J.;

Firek, z Reading, Pa.; P. K

ciówi Genowefa Kościów, z De-

troit, Mich.; Anna Krieger, z

Brooklyn, N. Y.; Marjanna Ku-

lak, z Philadelphia, Pa.; A. La-

piński, z Mount Carmel, Pa.; J.

Onka, z Manville, N. J.; A. Pa-

ryska, z Pittsburgh, Pa.; J.

Majewski, z Newark, N. J.; u

Remiszewski i pani Remiszew-

 

   

 ska, z Ambridge, Pa.; A. Ru-

Pan S. Chełmicki bawił krót-

ki czas w New Yorku, w chara-

kterze delegata na międzynaro-

dowy zjazd szefów policji, który

odbył się tutaj staraniem komi

sarza policji nowojorskiej pana

R. Enright'a.

Z "pasażerów Trzeciej Klasy

około 80 procent było Polaków,

Zaziębienie Bol glowy

Ból zębów Lumbago
Ból uszu Reumatyzm

je Bole ę

Przyjmujcie tylko „Bayer'a Ta-

bletki Aspiryny". Każda cała pa-
czka zawiera właściwe wskazów

ki. Wygodne pudełko z 12 tablet-

kami kosztuje kilka centów. Ap.
tekarze również sprzedają flako-

niki z 24 i 100 tabletkami. Aspi»
ryna jest marką ochronną wyro-

bów Bayer'a Monoaceticacidester

Salicylicacid.
 

 

3198 Third Avenue,
Godziny: przyjęć

  

Speclalmena ten tydzień tylko

 

NAJDOSKONALSZE MATERJALY-STARANNA ROBOTATe sztuczne zgby są takie, jakie Wasza matka kupiła i nosiła przez 20 pydo 30 lat. Chocłaż roblone są bardzo silnie, są one lekkle w wadze 1 peesują akurstnie. Specjalnie krótkie z tylu, ażeby nle zsuwały się i poro:stawiały organa nietkniętemi tak, że możebnym jest czuć smak i potra:wach, Powinntócie paro kompletów zamówić po tak zoiłonej cenię, -Oferta ta jert ważną tylko do Se) wieczór w przysałą sobotę,
Sztuczne zęby przystosowane tak, że wypełniają wargii po.liczki, nadając wygląd młody i y.
WYRYWANIE ZĘBÓW ŁAGODNE 1 BEZ BOLU, DARMO.Plombowanie złotem i srebrem $1 i drożej, R

DR. SELTZER, SURGEON DENTYSTADziesięcioletniem Doświadczeniem
Brood 19 rano do % wieczoremronx, blisko 161 ulicy.
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TRZEJ MUSZKIETEROWIE
ALEKSANDER DUMAS - POWIEŚC HISTORYCZNA Z XVI WIEKU

     
(Ciąg dalszy).

Natomiast na miejscu ich uj-
rzał dArtagnan wnajciemniejszym kąciku
coś nakształt dyscyplinydo biczowania, za-
wieszonej na haku w murze.

Ustyszaw zmer, spowodowany o-
twarciemdrzwi przez d'Artagnana, Aramis
podniósł głowę i zobaczył przyjaciela, Ale,
ku niezmiernemu swemu zdziwieniu, d'Ar-

e wejście jego wywarło
na Aramisie dość obojętne wrażenie, tak
bardzo umysł jego był już oderwany od
sprawziemskich.

- Witaj mi, drogi d'Artagnanie - o-
dezwał się tylko. - Z przyjemnością wi.
dzę cię tutaj.

- Ja także - odparł d'Artagnan, -
aczkolwiek nie jestem pewny, czy to Ara-
misa mam przed oczyma.

- Jego samego, drogi przyjacielu, je-
go samego; jakże możesz w to wątpić?. . ,

i e wszedłem przez
omyłkę do cudzego pokoju i to zajmowa-
nego przez jakiegoś klechę, a następnie,
zobaczywszy cię w towarzystwie tych pa-
nów, przestraszyłemsię, czy nie jesteś nie-
bezpiecznie chory.

Obaj czarno ubrani panowie, zrozu›
miawszy docinek, spojrzeli na przybysza
niemal groźnie. Ale d'Artagnan nie przera-
ził się tem wcale.

- A może przeszkadzam ci, drogi A-
ramisie? - mówił dalej. -- Sądząc z tego,
co widzę, odbywałeś właśnie spowiedź
przed tymi panami.

Aramis zaczerwienił się nieznacznie.
-Miałbyś mi przeszkadzać? Ależ prze

'ciwnie, drogi przyjacielu, zaręczam ci naj-
świętszem słowem honoru. Na dowód zaś
tego, co mówię, pozwól mi wyrazić sobie
radość, że widzę cię w dobrem zdrowiu.
- Ach! - pomyślał d'Artagnan,-nic

ma jeszcze nieszczęścia, -
- Albowiem pan ten, będący moim

przyjacielem - kończył Aramis z namasz-
czeniem, wskazując ręką obu kapłanom
d'Artagnana - uniknął.wielkiego niebez-
pieczeństwa.
- Wielbij miłosierdzie Boże, panie!

- odpowiedzieli tamci, pochylając równo-
cześnie głowy.

- Wielbię je, wielebni ojcowie - od-
powiedział młodzieniec, składając im rów-
nież ukłon.
- Przybywasz w samą porę, drogi

d'Artagnanie - rzekł Aramis, - bo mo-
żesz niejedno wyjaśnić swymi światłymi
poglądami, wziąwszy udział w naszych roz
prawach. Pan ręktor z Amiens, ksiądz pre-
boszcz z Montdidieri ja spieraliśmy
pewne kwestje teologiczne, które już o
dawna zajmują nasze umysły. Byłbym bar
dzo zadowolony, gdybym mógł usłyszeć
także twoje zdanie.

- Zdanie żołnierza niema wtych kwc
stjach znaczenia - odpowiedział d'Artag-
nan, zaniepokojonynieco obrotem sprawy.
- Mojem zdaniem, możesz najzupełniej
polegać na wiedzy tych panów.

Obaj duchowni skłonili głowy.
- Przeciwnie - rzekł Aramis - sąd

twój może być dla nas szczególnie cennym.
Ale posłuchaj, o co tu nam chodzi; ksiądz
rektor twierdzi, że moja rozprawa powin-
na być przedewszystkiem dogmatyczna i
dydaktyczna. +
- Twoja rozprawa? piszesz zatem roz

prawę?
- Tak jest - wtrącił jezuita; - roz-

prawa jest niezbędną do egzaminu, poprze:
dzającego wyświęcenie.
- Wyświęcenie? - zakrzyknął d'Ar-

tagnan, nie mogący uwierzyć jeszcze w to,
co mu kolejno powiedziała właścicielka go
spody i Bazin. - Wyświęcenie!?

i zdumionym wzrokiem wodził po
trzech osobach, znajdujących się w pokoju.

- Zatem - mówił Aramis, rozsiada-
"jąc się na krześle z tym samym wdziękiem,
jaki posiadał, gdy szedł przez ulicę, oraz
oglądając z zadowoleniem Diałą, pulchną,
jak gdyby kobiecą rękę i podnosząc ją do
góry, aby krew z niej spłynęła: - zalem,
jak słyszałeś, d'Artagnanie, ksiądz rektor

* życzyłby sobie, aby moja rozprawa była
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dogmatyczna, podczas gdy ja chcę, aby m...
ła kierunek idealny, Z tego samego też po-
wodu ksiądz rektor zaproponował mi te
mat jeszcze zupełnie nie wyzyskany, w kl)
rym możnaby znaleźć materjał do wspania
łej rozprawy: „Utraque manus in benedi-
cendo clericis inferioribus necessaria est".

D'Artagnan, ktorego erudycję mieliś-
my już sposobność poznać, nie drgnął na-
wet, usłyszawszy to zdanie, tak samo, jak
Onego czasu, gdy pan de Treville zacytował

  
  

 
 

inne w przekonaniu, że d'Arlagnan przy-
juł podarunek od księcia Buckingham.
- Znaczy to - dodał Aramis, chcąc

mu ułatwi
posiadający -niższe -święcenia, -muszą
wznieść obie ręce dając błogosławieństwo"
- Zachwycający temat! - zawołał

jezuita.
- Zachwycający i dogmatyczny -

powtórzył proboszcz, który, równie jak
d'Artagnan, słaby w łacinie, baczył pilnie
na jezuitę, aby wstępować w jego ślady i
powtarzać każde słowo, jego, jak echo.

D'Artagnan nie dzielił bynajmniej za-
chwytów obu duchownych.

- Tak jest, zachwycający! prorsus ad
mirabile! - mówił Aramis, - ale wymaga
głębokich studjów nad Pismem Świętemi
Ojcami Kościoła. Z całą pokorą wyznałem
tym mądrym kapłanom, że bezsenne noce
w kordegardzie i służba dla króla zmusiły
mię do zaniedbania trochę studjów. Niepo-
równanie łatwiej, facilius natans, byłoby
im opracować temat, wybrany przezemnie
samego, coś z zasadniczych kwestyj filozo-
ficznych, jak naprzykład, czem jest mo-
ralność w metafizyce filozofji?

D'Arlagnana niecierpliwił temat roz
mowy, proboszcza lakże.

- Oto świelnetexordium - zawołał
jezuita. -
_ Exordium - powtórzył proboszcz,

aby cośkolwiek powiedzieć.
- Quemadmodum intercoelorumim

mensitatem.
Aramis spojrzał na d'Artagnana i zo-

baczył, że przyjaciel jego ziewa tak stras-
nie, iż szczęki omal nie wyskoczą mu ze
stawów.

-Mówmy po francusku-rzekł, zwra
cając się do jezuity.-D'Artagnan zasmaku
je wówczas bardziej w naszej rozmowi
- Jestem istotnie zmęczony podróżą

- zauważył d'Artagnan, - i dlatego tru
dno mi zrozumieć łacinę.
- Zgoda - rzekł jezuita, niezupełnie

zadowolony.
Natomiast proboszcz, uradowany, spoj

rzał z wdzięcznością na d'Artagnana.
- Słuchajcież zatem - dodał jezuita,

- jakie wnioski można wyciągnąć z tej
głossy.
- Mojżesz, sługa Boży... jest jedynie

sługą Bożym. Czy pojmujecie dobrze? Moj
żesz błogosławi rękoma; rozkazuje pod-
trzymywać sobie ręce, podczas gdy hebrej-
czycy zadają klęskę swym nieprzyjaciołom;
innemi słowy: błogosławi obiema rękami.
Zresztą, jakże mówi Ewangelja: „Tmponi-
te manus", a nie „manum", połóżcie ręce,
nie zaś rękę.
. - Połóżcie ręce - powtórzył pro-
boszcz z odpowiednim ruchem.
- Przeciwnie święty Piotr, którego

następcami są papieże - ciągnął dalej je-
zuita, - powiada: „Porrige digitos", wy-
ciągnijcie palce... Czy rozumiesz pan teraz?
- Zapewne - odrzekł Aramis, rozko

szując się, słyszanemi słowy. - Kwestja
jest jednak nader subtelna.
- Palce! - powtórzył jezuita.-Świę

ty Piotr błogosławi palcami... Papież bło:
gosławi palcami. A iloma palcami błogosła-
wi? Trzema: w imieniu Ojca, Syna i Du-
cha Świętego.

Wszyscy obecni przeżegnalisię: d'Ar-
tagnan uznał za właściwe pójść za ich przy
ktadem.
- Papież jest następcą świętego Pio-

tra i przedstawia trzy Boskie władze; inni,
inferiores ordines w hierarchii kościoła,
błogosławią w imieniu świętych archanio-
łów i aniołów: duchowni najniższego stop-
nia, jak nasi djakoni i zakrystjanie, błogo-
sławią kropidłem, które niejako przedsta-
wia nieskończoną ilość błogosławiących
palców. Oto uprościłem przedmiot: argu-
mentum omni denudatum ornamento. -
Mógłbym na ten temat - kończył jezuita
- napisać dwa tomy tej objętości.

I, porwany zapałem, uderzył ręką w
„Świętego Chryzostoma" in folio, pod cię-
żarem którego stół się uginał.

D'Artagnan drgnął.
- Zapewne! - rzekł Aramis, - przy

znaję, że temat ten jest istotnie piękny, ale
równocześnie sądzę, że jest dla mnie za-
trudny. Wybrałem więc temat inny, i po-
wiedz sam, d'Artagnanie, czyci się nie bar
dziej podoba: „Non inttile est desiderium
in oblatiore", a raczej powiedziałbym: Nie
co żalu-nie zawadzi w ofierze Panu:

© (Ciąg dalszy nastąpi).

   

 

 

  

  

 
 

  

   

 

    

 

zrozumienie: - „Duchowni, |

| -POLSKO-CZESKI UKŁAD ARBTTRAŻOWY

1 Podpisany przez p. p. mini-

| strów -spraw -zagranicznych

| Skrzyńskiego 1, Benesza układ

| koncyljacyjny i arbitrażowy o-

piera się na zasadach następu-

| jących:
| Polska i Czechy zobowiązują

| się poddawać procedurze kon-

cyljacyjnej lub procedurze ar-

| bitrażowej wszelkie spory, któ-

reby mogły powstać pomiędzy

| niemi, a których we właściwym

| czasie nie udałoby się załatwić

na drodze dyplomatycznej.

Traktat nie będzie się stoso-

wał do sporów, dla których roz-

strzygnięcia specjalne postępo-

wanie jest lub będzie przewi-

| dziane przez inne układy, za-

| warte przez strony umawiają

ce sig.

Nic wszakże nie stoi na prze

szkodzie stronom umawiającym

się, aby nawet i do tych spo-

cyljacyjną,

Traktat.

Postanowienia traktatu nie

stosują się również do spraw,

dotyczących statutu terytorjal-

nego stron umawiających się.

Do wszelkiego sporu będzie

zastosowana procedura koncyl-

jacyjna, o lle Strony nie zgodzą

się poddać go natychmiast arb-

trażowi.

Wrazie gdyby procedura kon

cyljacyjna, przewidziana przez

Traktat, nie osiągnęła celu,

spór będzie poddany pod arbi-

traż, jeżeli jedna ze stron tego

zażąda.

Wciągu sześciu miesięcy od

daty wymiany dokumentów ra-

tyfikacyjnych Traktatu, Strony

Umawiające się ustanowią Sta-

łą Komisję Koncyljacyjną, zło-

żoną z pięciu członków.

Każda Strona wyznaczy 2-ch

członków: jednego z pośród o-

bywateli, drugiego z pośród

państw sąsiednich.

Ten ostatni nie może ani

zamieszkiwać na terytorjum

państwa Strony, która go za-

mianowała, ani pozostawać u

niej na służbie. -

Przewodniczącego Komisji za

mianują obie strony, za wspól-

ustanowioną przez

rów zastosowały procedurę kon .

 

ną zgodą, na przeciąg lat pięciu

z pomiędzy przynależnych jedne

go z państw trzecich. W braku

zgody pomiędzy Stronami, bę-

dzie on, na żądanie Stron, wy-

znaczony przez Prezydenta

Szwajcarskfej Rady Związko-

wej, o ile" ten przystanie na to.

Komisja Koncyljacyjna bę-

dzie miała za zadanie ułatwić

rozstrzygnięcie sporu, wyjaśnia

jąc, za pomocą bezstronnego i

sumiennego badania, stan fak-

tyczny, oraz podając wnioski co

do sposobu załatwienia sporu,

zgodnie z postanowieniami ar-

tykułu 12 niniejszego Traktatu.

Sprawę wytacza się przed Ko

misją, drogą podania, złożone»

  

Doskonała muzyka do

(* STRONICA _3

  

| „I A

tanca

na tym Rekordzie
 

10 Inch
Tac

MAZUR DO MIECHOWA
18058F (Wykonała Kapela Wojskowa

ł "SORENA POLKA"
 go na rece jo) Pr

go przez jedną ze Stron, która
będzie się domagała wszczęcia
postępowania koncyljacyjnego

Orzęczenia Komisji
jacyjnej będą zapadały większo-
ścią głosów. Każdy członek bę-
dzie posiadał jeden głos. Jeżeli
nie wszyscy członkowie są obe-
cni, w razie równości głosów
głos Przewodniczącego przewa-
ża.

Komisja Koncyljacyjna złoży
swoje sprawozdanie w ciągu sze
ściu miesięcy od dnia swego
pierwszego zgromadzeniasię, o
ile strony Umawiające się za
wspólnym porozumieniem nie
postanowią termin ten skrócić.

Gdyokoliczności pozwolą na
to, sprawozdanie będzie zawie-
rało projekt załatwienia sporu.

Sprawordanie Komisji, ani
pod względem przedstawienia
stanu faktycznego, ani pod
względem motywów prawnych,
nie będzie miało charakteru wy
roku sądu rozjemczego lub orze
czenia sądowego.

Strony podadzą sobie wzajem
nie do wiadomości, jak również
do wiadomości Przewodniczące
go Komisji Koncyljacyjnej, w
terminie właściwym, nie dłuż-
szym jednak, niż trzy miesiące,
czy przyjmują wnioski i propo-
zycje zawarte w sprawozdaniu.
Wrazie, gdyby Komisji Kon-

cyljacyjnej nie udało się ułożyć

(Clag daliryna str. 6-2) )  

 

Każdy zachęcony będzie do tańca gdy usłyszy jak ślicz-
nie przygrywa te dwa kawałki ta wspaniała orkiestra, Dosta»
wca wyrobów Columbia chętnie zagra Wam ten rekord, jako-
też którykolwiek z poniżej podanych. Poproście o Columbia
Katalog Polskich Rekordów.
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Wiadomości z New Jersey

  

JERSEY CITY

Klub polsko-esperancki

Zawiadamia; że lekcje języka
międzynarodowego Esperanto
dla dzieci odbywają się w każ-
dym tygodniu w środę punktu-
alnie od godziny T-e) do 8-ej
wieczorem.

Jednocześnie dla członków i
sympatyków odbywają się po-
gadanki od godziny 8-ej do 9-6)
wieczór. "

Zarząd Klubu.

Podaje się do ogólnej wiado-
mości, iż  nowozorganizowany
komitet obchodów narodowych
w Jersey City, w skład którego
wchodzą przedstawiciele okolo
dwudziestu towarzystw naszego
miasta, urządza wielki obchód
Konstytucji Trzeciego Maja, w
niedzielę, dnia 24 maja. o go-
dzinie 2:30 po południu w sali
Domu Polskiego przy Bruns-
wiek. ulicy.
Ażeby pantiętny i jednocześ-

nie szczęśliwy ten wypadek hi-
storyczny uczcić należycie, ko-
mitet przygotowuje wielce uro-
zmaicony program. *
Zapraszamy zatem całą na-

szą patrjotyczną polonję, ażeby
w dzień ten przyszła i oddała
cześć w Domu Polskim Tym, któ
rych dzieło pozostanie nieśmier
telnem dla całych pokoleń.
Wstęp wolny.

Komitet

PASSAIC

Zamierzone przez Chór im.
Moniuszki przedstawienie odbę-
dzie się,'jak było ogłoszono w  

niedzielę, dnia 24-go maja, w
Domu Ludowym, pn. 1 Monroe
St., nie zważając na to, że kilka
panien w ostatniej chwili porzu-
cito awe role. Znalazło się chę-
tnych członkiń, które zajęły
ich miejsce 1 towarzystwo spo-
dziewa się, iż przedstawienie
uda się jak najlepiej.

A. PALLACH, Sekr.
 
ig. r.:Z

Oddziat im. Ossowskiego Z. S.
P, w Passaic," N. J., urządza
wielką zabawę taneczną, w Do-
mu Ludowym Polskim, pn. 1-3
Monroe St., w sobotę, dnia 28-go
maja b. r.. Początek o godzinie
6:30 wieczorem, Wspaniała or-
kiestra dla gości. Komitet przy-
gotowuje wiele niespodzianek.

Prosimy Szan, Polonię o jak»
najliczniejsze przybycie.

KOMITET.

PASSAIC

Z obchodu Rocznicy Konsty-
tucji 3-go maja

Wniedzielę, dnia 10-50 maja
w Passdle odbył się Obchód Ro-
cznicy Majowej urządzohy
wspólnie przez Weteranów Ar.
Pol. i tutejsze Gn. Sokołów. O
godzinie 4:30 nastąpił wymarsz
z Domu Ludowego Polskiego
po ulicach miasta z muzyką So-
kołów, dużą kompanję wetera-
nów 1 licznych towarzystw. Po
powrocie do Domu Ludowego
przy Monroe ulicy Obchód otwo
rzył prezes Placówki 36, Henryk
„Zając, powołując na preewodni-
czącego prezesa tutejszego gm.
Sokolow, por. W. Sobczyka, Po
 
 

Telefon: Keansburg 316

W pobliżu Board Walk
  

OCEAN VIEW HOTEL
G. Piekarska i R. Sadowska (właścicielki)

Pierwszorzędna Restauracja i Kuchnia Polska -- Pokoje do wynajęcia
na dzień - tydzień lub sezon - Sala dogodna nu zabawy i tańce

PINE VIEW AVENUE

Otwarto cały sezon!

Keansburg. N. J
 

 

 

odegraniu hymnów narodowych
przez orkiestrę Sokołów por.
Sobczyk powołał na estradę
przedstawicieli towarzystw i o-
kolicznych Placówek, oraz częś
clowo wyjaśnił gebrunym dzień

3-g0 maja.

Głównym mówcą był przed-

stawiciel Konsulatu Rzeczypo-

spolite Polskiej z New Yorku.

Szanowny mówca szczególną

zwrócił uwagę zebranych na

młodego i

w duchu  narodowo-polskim.

Mowa sz. mówcy przyjęta była

przez publiczność burzą okla-

sków. Następnie deklamowal

ob. Łakomski, Publiczność była

zachwycona i na silne bleie o-

klasków ob. Łakomski zmuszo-

ny był wystąpić jeszcze dwa ra-

zy, każdy raz z inną deklama-

cją. Ze ślicznym swym śple-

wem, wystąpiły chóry: Chór Fr.

Chopina 1 chór św. Jadwigl. Po-

czem nastąpiła dekoracja krzy

żem „Miecza! Hallerowskiego"

przez kap. Małeckiego, obywa-

tell, którzy szczerze kiedyś pra-

cowali dla Armji Polskiej we

Francji, Przemawia! również

ks. Kruczek i ob. Biegniewski

z Paterson, N. J. Po ćwiczeniach

Sokolic z Jersey City i Eliza-

beth odbyła się zabawa tanecz-

na. J

wy

J. Nowak, sekr. obchodu.

NEWARK, N. J.

D

„Nie zasypiajcie sprawy bu-

dowy Domu Polskiego na Kazi-

mierzowie!" Wołają członkowie

komitetu zbierającego deklara-

cje na fumdusz budowlany. Ko-

mitet cały raźno pracuje i do-

Jłada wszelkich starań, by wzbu

dzić, ogólne _zainteresowanie,

sprawą budowy Domu Polski-

go. Potrzeba tylko dobrych chę- 

ci i poparcia ogółu, a nowa pla-

cówka wkrótce stanie, Sprawa

to żywotna, więc rodacy, splesz-

cie się z deklaracjami!

Piknik Klubu Oświatowego

odłożony

Z przyczyn nieprzewidzianych

1 od komitetu niezależnych, do-'

roczny Piknik Klubu Oświato-

wego, został odłożony na inny

dzień, Nowa data i miejsce wy-

cieczki ukażą się w ogłoszeniu

wkrótce, K

" Bandyci grasują

Jeżetak potrwa, to

w Newarku potrzeba będzie fi-

ladelijskiego Butlera lub inne-

go bicza na bandytów rormai-

tej kategorji, Tak fla jest, że

człowiek sam jeden nie może

się ruszyć ulicą, o późnej go-

dzinie. Wczorajsze) nocy, w pię-

ciu różnych punktach blisko

śródmieścia odbyło się pięć na-

padów bandyckich, Na azczęś-

cle, bandyci swych ofiar nie u-

szkodzili cleleśnie, kontentując

się rabunkiem. -

John Flood, z pn. 145 Court

ul. postradał 30 dolarów w go-

tówce 1 złoty zegarek, gdy go

napadło dwuch bandytów, przy

narożniku High i Mercer ul.

wczoraj w nocy. Henry Mulve-

ran stracił 8 dolarów w ten sam

sposób przy Bank ul., blisko

Norfolk ul. Chester Polanecki

z Irvington, zostal napadnięty

przy Speedway ave. i zgubił 12

dolarów.

 

Pamiętajcie o Komitecie Im.

Józefa Piłsudskiego

 

Powyżej wymienione najnowsze Columbia rekordy można na.

być w największym Polskim Składzie Columbia Gramofonów.

Gramofony! dajemy na łatwe spłaty,

| 291 GRAND STREET,

A. LORCZAK |

iJERSEY CITY, N „',!
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SZARPANIESIĘ KONUNZNU-

Na ostatnim konna-su—wszechsowiec-

kim w Moskwie, premjer Rykowniebardzo
wesoło mówił o komuniźżmie zagranicą i o
planach powszechnej rewolucji. W rze-
czywistości, p. Rykow przyznał szczerze i

otwarcie, że nadzieje Moskwy na rozwój
bolszewizmu w innych państwach sq zwod-

mun! Sowiety w Rosji muszą fakt ten

przyjąć jako podstawę do działań w przy»
szłości.

Jednocześnie, z wygnania na Kaukaz
przybył do Moskwy Bronsztejn-Trockij.

Jeżeli sobie uprzytomnimy, że powodem
wygnania Trockiego była jego książka, w

której ostro skrytykował akcję kominter-

nu, czyli komitetu propagandy zagranicz-

nej komunizmu, której kierownikiem jest
jego szwagier Apfelbaum-Zinowjew, o-

Świadczenie premiera Rykowa na kongre-

sie, nabiera poważniejszego znaczenia.

Krótko mówiąc, pmxrul Trockiego do
rządówoznacza, że mgk ość bolszewików

zgadza się z jego opinią o klapie propagan-
dyzagranicznej kominternu, co tłumaczy
się wprost rozbiciem marzeń kom&Astycz»
nych „Trzeciej Międzynarodówki" o wy

wołaniu rewolucji światowej,

()dmnt więc rozpoczęty je-
szcze za życia Lenina, zdaje się być zupeł-
ny. Ale nie można się w żadnym razie łu-

zić, że komunizm przyznając się w Mosk-
wie do klęski, gotów jest do kapitulacji.

Przeciwnie, Zinowjew jest obecnie
czynniejszy, niż kiedykolwiek i agenci je-
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stkiemi stronami... Dalej, jeżeli Rosjanie na-
prawdę chcą jedności, czas najwyższy, aby
ich przywódcy zaczęli przemawiać tonem tro- |
chę mniej któtliwym, Popatrzele się na by. |
lejaką publikację komunistyczną, angielską, |
francuską, czy niemiecką; znajdziecie jedną
stronicę, poświęconą atakowi na i
i najmniej trzy, pełne wymyślań na sociali- |
stów, Gdyby stosunek ten był odwrócony, |
nadzieja nasza na jedność |
W każdym razie nie będzie żadnego pożytku
dla zjednoczenia ruchu, jeżeli aljan= )
sko-rosyjski spowoduje rozłam między nami |
1 bardziej umiarkowanemi związkami konty-
nentalnemi, co łatwo stać się może przy za- |
stosowaniu złej taktyki".
Zgóry można przewidzieć, że komu-

niści z aljansu z Anglikami, nie nie skorzy:
stają. Boć nie chodzi imo żadne „zjedno-
czenie światowego ruchu robotniczego",
lecz o nawracanie robotnikówna wiarę s0-
wiecką, z czemsię nie kryją i o czem wie
każdy dzisiaj rozsądny człowiek w Euro-
pie i Ameryce.

\Ic tymczasem komunizm szarpie się
ie strony i wiedząc, że szarpie

   

    się napr
swój żywot skazany na zagładę.

Cuchnie “(ma bolszewizmu. Moskwa

zdaje sobie sprawę, z klęski. -Lecz rozp¢-
tane przez nią żywioły nie prędko się u-

 

  

  
 

spoke] Spowiedź Rykowa i „umiarko-

wanie" Trockiego akurat tyle są warte prak

tycznie, ile „pacyfizm" Hindenburga. Tu
i tam za słowami, czdi się zaciekła propa-

ganda, teror i pragnienie wojny.
wb

 

* POLSKI CZERWONY KRZYŻ SPIESZY

BEZDOMNYM Z POMOCA

W Warszawie jest obecnie aktualną sprawa
mieszkaniowa w stosunku do biedaków. Kryzys
gospodarczy sprawił bezrobocie, A ci, którzy nie
pracują, nie mają czem płacić za mieszkanie
W zimie, władze polskie wstrzymały wykonanie
wyroków, pozbawiających mnóstwo rodzin ro-
botniczych dachu nad głową. Ale teraz na wlo-
sng, ponieważ prawo jest prawem, wyroki są
wykonywane

Z tego powodu tysiące ludzi muszą miesz-
kać w namiotach i barakach, a co gorsza ci lu-
dzie nie wiedzą jaki los ich będzie, gdy lato przej-
dzie, gdzie schronią się w jesieni i w zimie.

Kwestję palącą ujął w ręce Polski Czerwony
Krzyż. »

„Chcąc dążyć do zlikwidowania tej kwe-
stji -pisze warszawski „Robotnik" - Ko-
mitet Opieki nad bezdomnymi przy Czer-
wonym Krzyżu postanowił przystąpić do
tworzenia kooperatyw mieszkaniowy, h dla
bezdomnych. W tym celu zorganizowano
zebranie mieszkańców Żoliborza, na które
zreferowano sprawę budowy tanich miesz
kań, Każdy członek wpłacający drobne su-
my przez lat 30, będzie miał własne miesz-
kanko. Wyrazem zainteresowania się tą
sprawą było zapisanie się 130 rodzin z po-
śród bezdomnych do projektowanej koope-

go przejawiają większą niż dotychczas prze aco 5 asdrcons *
jawiali działalność we wszystkich pań- ratywy i wpłacenia przez nie kilkanaście

° złotych wynoszącego wpisowego. Wybrano
stwach. b

Mieliśmy niedawno zamach komuni-
styczny w Bułgarji i próby wywołania za-

metu na Balkanie.
' Pod komendą Moskwy poruszyły się
żywiej, niż kiedykolwiek, bolszewickie e

lementy w Polsce.
Nie trzeba zapominać, że Hindenburg

odniósł zwycięstwo w Niemczech, dzięki
komunistom, którzy blokowi republikań-

skiemu blisko dwa miljony głosówzabrali.

 tycznie zwyci@twem komunistów, którzy
wolą rząd» reakcyjne, niż postępowe.

Najznamienni jednak powodze-
nie odniosła akcja komunistyczna w An-
glji. Przed paru tygodniami, Rada Naczel
na Kongresu Związków Zawodowych an-
gielskich, zatwierdziła umowę z przedsta-
wicielami sowieckich związków, w sprawie
wspólnej akcji w „zjednoczenia
światowego ruchu zawodowego", Umowa
ta, zawarła Międzyna-
rodówki Amsterdamskiej, do której należy
Centrala Związków Zawodowych polskich,
sprawiła wśród zorganizowanych mas ro-
botniczych silne wrażenie.

Jest tutaj ciekawe, że wpakowanie się
Trade Unionów w koło propagandy bol.
szewickiej, przyjęła opin ja angielskiej bur.
Zuazji bez żadnego widocznego wzrusze-
nia. Dla kapitału angielskiego, jak wogóle
dla każdego, rozbijanić zorganizowanego
ruchu robotniczezo jest bardzo pożądane.

Natomiast umiarkowanii rozsqdni so-
cjaliści ostrzegają robotników angielskich.

Byłypremjer McDonald oświadcza:
„Witam wszelką próbę dojścia do poro-

zumienia ze związkami rosyjskimi, ale wynik
tej akcji powinien być sądzony według tego,
jak dalece pomoże ona zacieśnić współpra
istniejącą już między naszym ruchem zarów-
no politycznym i zawodowym, a ruchem po-
krewnym na kontynencie".
Bald/no] ostrei dobitne stanow

sprawie umowy z. bolszewikami, zajmuje
w swoim „New Leader" Braitsford, kryty-
kując taktykę Anglików:

„Błędem jest zawieranie aljansu z Rosja.
nami; jeżeli mamy zed-ocz» powinniśmy za.
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Zarząd kooperatywy i uchwalono statut, o-
becnie będący w Min. dla zatwierdzenia.

Przedstawiciel Magistratu, p. Zarzycki,
obiecał pożyczkę od miasta w sumie 100 ty-
sięcy złotych, z której to, sumy Komitet
przystąpi do budowy małych domków, na
cztery rodziny każdy. Przy każdym domku
będzie ogródek. Terenem najodpowiedniej-
szym bylby Żoliborz, to też są o to czynio-
ne starania u sfer rządowych i samorządo-
wych.

Bez pomocy Rządu i społeczeństwa nie 1

da się ten projekt urzeczywistnić. Czerwony |

Krzyż wierzy jednak słowom premjera

Grabskiego, iż rok bieżący ma być rokiem

budownictwa,

Sprawa kooperatywy była głównym te-

matem odbytej w dniu 28-50 kwietnia w

lokalu Czerwonego Krzyża konferencji pra-

sowej.

P. prezes Mayzel poinformował rów-

nież zebranych o ukończonej już budowie na

Zoliborzu wielkiego schroniska internato-|

wego dla 40 inwalidów wojennych, eksmi-

towanych z Pragi. W początku maja schro-

nisko to zostanie otwarte. Gotowa jest też

nowa obszerna świetlica - również na Zo-

liborzu, gdzie znajdą schronienie, opiekę i

naukę wszystkie dzieci bezdomnych bieda-

ków.

 

Na konferencji poruszono jeszcze spra-

wę tygodnia Czerwonego Krzyża, podczas

którego wyświetlany będzie film pod tyt.

Bądomnl" będący najlepszą Ilustracją te-

gowszystkiego co się pisze w tej sprawie.
Na zakończenie p. Mayzel odczytał pro-

tokuł komisji kontrolującej, która stwier-
im, że pogłoski o nadużyciach finanso-

wych w Cz. Krzyżu były bezpodstawne".
Informacje „Róbotnika" podajemy do wia-

domości Komitetu Pomocy dla Polskiego Czer-
wonego Krzyża w New Yorku, który działalność
swoją postanowił ożywić i robić co się da, ażeby
nie przerywać pomocy dla biednych w Ojczyźnie.
Ideja kooperatywnych domów dla ludzi biednych,
obarczonych rodzinami i cierpiąćych najwięcej
z powodu kryzysu gospodarczego w Polsce, jest
godna uznania.

Obok pomocy ze strony rządu, musi być jed-
nak poparcie moralne i materjalne ze stronyspo-
łeczeństwa.

O Polskim Czerwonym Krzyśu nie powinno |

o, stara się jednak przedłużyć|
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(Dokończenie)

I czy jest jeden bodaj naród
na świecie, co przez cztery lata,
bo dopiero cztery lata jak się
skończyła wojna, coby takiego
olbrzymiego dzieła dokonał?
Państwo stol ogromne! - 30

miljonów ludzi ma jedną mowę,
jeden pieniądz, jedno wojsko.
Po stu latach duszenia i gnębie-
nia naszego języka, praw, ma-
jątku i wolności, - po stu la-
tach nędzy, ten naród nie tylko
nie zmarniał, ale jakby jed-
nym skokiem stworzył wojsko,
wygrał ciężką i krwawą wojnę,
stworzył skarb i oddycha moc-
no, zdrowo idąc coraz dalej.

. Niemądry! Czy ty wiesz. że
polskie szkoły i uniwersytety sa
na świecie prawie całym dziś
najlepsze? Czy ty wiesz, że pol-
ski literat, Reymont wziął naj-
większą na świecie, międzynaro
dową nagrodę Nobla i to nie
przez Polaków przyznaną, ale
przez obcych, którzy napewno
woleliby rozsławić Niemca czy
Anglika?
To co myśmy wszyscy mówi.

Ii, co nas wszystkich boli i gry-
zie, to nie jest wina narodu, -
Nas uderzyły ręce nie polskie
go urzędnika, ani prawa, a ty
ko zaduch szumowin. ,

Jak się w takim wielkim ko-
tle gotuje państwo, to muszą się
na wierzchu zebrać szumy, Ale
odrazu nie może być dobrze. Co-
dzień, co godzina, jest tam w
starym kraju lepiej!

Ciebie forwała Ameryka? -
Błyszczy twoim ślepym le-
piom Złoty Cielec, że już poza
nim nie widzisz świata i o tem
zapominasz, coś z piersi matki,
z mlekiem wyssał?....

Pewnie, że tu jest inaczej. -
Ale ileż to lat potrzebowały Sta
ny, żeby do tego dojść? Nie
wiesz?... To ja ci powiem. Przed
150 laty Polska była potęgą, a
na miejsce gdzie dziś jest New
York, goniły się może bawoły.
A więc 150 lat Ameryka bu-

dowała swoją potęgę. -A ty
chcesz żeby to Polska zrobiła w
4 lata?

Wiesz zaś dlaczego tu jest
tyle wielkich rzeczy? Bo do A-
meryki wyjeżdzali ludzie z ca-
łego świata, żeby jej dać wszy-
stko co najlepszego mieli, to jest
samego siebie. Bo ci osobnicy z
całej kuli ziemskiej, ze skóry
tu wyłazili, jak zrobić jeszcze
lepiej to, co tu zastali, Bo pra-
cowało miljony najtęższych lu-
dzi tak, jak u siebie w kraju,
nigdy nie myśleli, że człek pra-
cować jest zdolny.

I na to, co tu chwalimy, zło-
żyło się wiele, wiele dziesiątków
lat i cale pokolenia międzynaro-
dowych genjuszy.
A Polska?
Ty na nią plujesz
Parszywy to ptak, co gniazdo

swoje kala!
Za głupi jesteś, żeby wiedzieć

o tem, co najwybitniejsi obco-
krajowcy, ciągle Polskę zwie
dzający o niej mówią. Że oczy
mają pełne podziwu, a wargi za
chwytu dla tego pięknego kra-
ju i dziwnego narodu, co to nań
wszyscy wymyślają i kłamią, że
to jest nie a tymczasem w Pol-
sce nieomal złoto leży na ulicach
i kultura jest odwieczna i to
coś nieuchwytne, co każdemu,
nawet obcemu nie pozwala za-
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pomnieć swego pobytu w Pol.
sce.
Toć przecież Niemey, nasi od

lat tysiąca zaprzysiężeni wro-
gowie, pisali w swych wielkich
wydawnictwach o Polsce: „Pra
gniemy, żeby te fotografie z
Polski, przypomniały ci, niemie
ckl bohaterze, wspaniałą melan
cholijną piękność kraju, który
nauczyliśmy się wszyscy miło-
wać", (Wydawnictwo gen. gub.
warszawskiego z 1918 r. prze-
znaczone jako upominek dla ofi
cerów i żołnierzy armji niemie-
ckiej, wydanie luksusowe na
kredzie o kilkuset obrazach z
całej Polski).

Tylko my Polacy nie umiemy
się poznać na tem.

Przyjeźdzamy z Ameryk) do

kraju i chcemy, żeby kolo nas

skakano, żeby wszyscy nas blo

gostawili za to, żeśmy raczyli

nareszcie nasze cenne osoby po

kazać Ojczyźnie. Że do tej bie-

doty zawitały nasze dolary.

A jak tylko nie nadskakuje

nam, albo jak weźmiemy się do

złego interesu i damy się obe-

drzeć ze skóry łotrom, których

nigdzie nie brak, to zaraz drze-

my się na cały świat i całą gę-

bą, że Polska jest do niczego,

że tam jest źle, że Jej nie chce-

my.... "

„Mówimy, że boli nas serce..

To nie serce! - to kieszeń!

"Przecież w Polsce też każdy

ma swój byznes. I urzędnik i

byznesiuch. I pracują w szalo-

nym wysiłku, bo daleko jeszcze

do tej organizacji, którą Ame-

ryka budowała 150 lat i nie sa-

ma, a przy pomocy calego świa-

ta.

W Polsce pracują tylko Pola

cy i dopiero 4 lata! Więc nie

dziw, że w takich ciężkich nie-

raz jeszcze okropnych warun-

kach, bo 100 lat niewoli jeszcze

tu i ówdzie zostawiło swoją za-

razę, Polak z Ameryki, szcze-

gólnie jak się źle zabierze do

interesu, spotyka się ze złym

rezultatem. Ale to jego wina.-

Poco myślał, że w Polsce to już

koniecznie trzeba ręce wygod-

nie założyć, głowę schować do

kieszeni, a wszystko powinno

naokoło niego skakać i bić po-

kłony i ściskać go i całować?

Czy amerykański Polak to co le

pszego, aniżeli ten co jest w kra

ju? A ten w kraju jest na tych

samych prawach cierpi to sa-

mo, i nie skarży się, tylko pra-

cuje w pocie czoła, a kiedy przy

chodzi wielka potrzeba, to

ca wszystko i idzie oddać za

wolność życie, albo ostatni wdo

wi grosz na uratowanie skar-

bu".

Przez moment zapanowało

milczenie. Potem znowu posypa

ła się lawina słów, oblanych go-

rącą krwią miłości kraju.

Oszołomieni, w inną sferę jak

by przeniesieni uchodźcy, słu-

chali dalekiego echa, co wołało

do nich przez morze; nagle pod

niosły się głosy „ziemia!".

Poderwali sig wszyscy. Dale-

ko widać bylo zarysy lądu. To

tku, który przypłynął do kilku

dziesięciu z naszych współtowa-

rzyszy, czekał jeden z Polaków.

Pierwsze jego słowa były: „Co

tam w Polsce? Czy już jest do-

brze?"

 Jan Jutra.

 

: Z PRASY I O PRASIE

Jak Kłos w Wiadomościach

Codziennych" pisze:

„Z Wilkesbarre, Pa., dono-

szą, że siedm dziewcząt l dzie

więciu chłopców w wieku od

17 do 20 lut pod wodzą lide-

ra o polskiem nazwisku wy-

ruszyło sobie z zapasami wód

ki 1 wina do miejscowości le-

tniczej, Harvey's Lake, otwo-

rzyło jeden z pustych domów

i zakwaterowało się tam na

kilka dni, urządzając tak we-

sołe zabawy, że aż policja sta

nowa zmuszona była położyć

kres tej orgji.

Sądząc z faktu, że liderem
zabawy był polak, prawdopo-
dobnie większość młodzieży
biorącej udział w tej wesołej
rozrywce była polskiego po-
chodzenia,  Zamerykanizowa
ne młode: pokolenie polskie
bierze dobry przykład z ro-
mvdrłonvch mijonerów a-

 

   

ble na małą skalę zabawy,
jakie są udziałem studenterji
amerykańskiej, której nad-
miar dolarów rodzicielskich
przewrócił w głowie.

Jest to tragedja życia pol-
sklego na wychodźtwie, groś-
niejsza w następstwach, nit
wszelkie inne niedole nasze-
go wychodźczego życia. Ta
młodzież 'upifajyca się, zaj-
mująca bezprawnie cudzy
dom, uprawiająca orgje - to
przecież nasi następcy! To
ta młodzież, która zdobyć ma
równouprawnienie dla grupy
polskiej na wszelkich polach
pracy &połecznej w Ameryce; |
która ma zajmować stanowi- !
ska w polityce, przemyśle,
handlu, sztuce wStajach Zje
dnoczonych, do czego my wy
chodźcy nie mogliśmy się do-
bie! i
05mm: tych chłopców i |

a «toupm ora),| 
 

Kanada. i
Dobiliśmy do portu. Na sta- |

 

  
      
      

         
    
   

polskiego bytu w Stanach
Zjednoczonych, dorabiający
się w pocie czoła kawałka
chleba! Dorobili się mniej
lub więcej grosza, zdobyli ma
terjalny byt! Ale w pogoni za
chlebem nie mieli czasu za-
opiekować się dziećmi. Pra-
gnęli tylko aby za ich dolary
dzieci te stały się podobne do
amerykanów, aby weszły w
stosunki amerykańskie, na-
śladowały zwyczaje | zabawy
amerykanów.

Dzieci święcie wypełniły o)
cowskie żądania. Ale ›nie
przyjęły one niestety rozumu
byznesowego budowniczych
państwa amerykańskiego, ich
przedsiębiorczości, wytrwania
i solidarności, ale zapatrzyły
się na obyczaje
synalków, rozjeżdzających au
tomobilam! i rzucających do-
larami zaroblonemi przez oj-
cow!
Co wyrośnie z takich ga-

gatków polsko  amerykań-
skich? Jakie będą kobiety
z Uziewcząt hulających w roz
pasanu i pijaństwie w cu
dzym domu, do którego bez-
prawnie po złodziejsku się
wdarły z towarzyszami!

Rodzice tych dzieci! U-
derzcie się w piersi! Czyż nie
jest to wasza głównie wina,
że młodzież wasza schodzi na
bezdroża, że więzienia i szpi-
tale chowa dla nich jutro?"

W jednem z pism krajowych
czytamy:

„Proboszcz paratji Kamień
skiej zbierał długo ofiary
między wiernymi, mówiąc, że
zakupił gospodarstwo, by o-
sadzić na niem biednych, bez
domnych chłopów... Ludzi-
ska pieniądze składali. .,, Do-
bry ten nasz, bleban", - pra
wili chłopi, - „naśladuje bo-
wiem Chrystusa i nie dba o
siebe, ale o biedaków"... Gdy
zebrało się dosyć pieniędzy,
proboszcz zakupił faktycznie
piękny ogród z obejściem i
pięć morgów pola. Wszyscy
myśleli teraz, że ksiądz osa-
dzi tam biedaków. |Tymcza-
sem proboszcz urządził wsyst
kim niespodziankę, bo osa-
dził tam dwie przystojne dzie
wuchy; a to Zofję Kordziejew
ską, córkę bogacza, oraz An-
nę Korelik, jedną z najładniej
szych dziewic na całą okoli-
cę, Ksiądz pomaga im też
gorliwie w gospodarstwie bo
odwiedza ich codziennie 1
przebywa tam nieraz aż do
rana...

Dziewczyny to kochały swe
o pasterza po chrześcijańsku
już czas dłuższy, a ponieważ
mieszkały zbyt daleko od pro
bostwa i nie mógł z niemi o-
mawiać codziennie
tych dogmatów religijnych,
przeto ulokował je teraz bli-
żej siebie, a ponieważ chodzi
mu o zbawienie ich duszy,
przeto jest tam prawie dzień
cały

Chłopi tutejsl mówią teraz,
że najlepiej dzieje się księdzu
na świecie.

Potrafi on bowiem pod pre
tekstem wiary i miłosierdzia
wyłudzać nietylko ofiary od
naiwnych, ale i żyć niby sul
tan turecki, kosztem wier-
nych." .

 

WYPADŁ Z WAGONU SYPIAL-
NEGO. NIE WIE, KIEDY

SIĘ TO STAŁO
 

Komisarz porządku publiczne
#0 który jechał w tych dniach
expresem z Medjolanu do Rey-
mu, został na stacji Inscisa Val-
darno powiadomiony, że na linji
kolejowej o kilka kilometrów od
stacji znalezlono ciężko poranto
nego człowieka w stanie nie-
przytomnym,

Wszystko wskazywało na to,
że nieszczęsny wypadł lub też
wyskoczył z pociągu pospieszne
go. Komisarz udał się na miej-
sce i zaczal badania, czy w któ
rym z wagonów nie zauważońo
braku jednego z podróżnych.
Po dłuższych poszukiwaniach
stwierdzono, że w jednym

.

2
przedziałów wagonu sypialnego
brakowało

_

pasażera, który-__
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POLSKA LECZNICA
Dr. Michał A. Iogolewiez

POLSKI LEKARZ
88 Second Avenue, New York City

Leczenie elektrycznością i
djagnozą za pomocą

Promleni "X"
copmny rise

v,“flirxlétvol‘lxmnluml

nędzne] ost
ces 90% NI"

-__

  Telefon, Watkine 5731

A IIJSZERKA

MRS. VoSAHLO
158 West 2411:Street

bllsko Seventh Avenu
Wynagrodzenie Mmmnhu.

   
 

wsładł w Medjolanie, cały ba-
gaż zaginionego był w
nym porządku, a w palcie zna-
lezibno paszport na imię dokto-
ra Hanan z Frankfurtu, miesz
kającego chwilowo w Rzymie
na via Jiulis Cesare 21.
Komisarz opuścił pociąg i u-

dał się do szpitala w Valdarno,
dokąd ranny został przewiezio-
ny. Tam dowiedział się, że ów
mężczyna po odzyskaniu przy-
tomności wymienił to samo na-
zwisko, które figurowało w zna
lezionym paszporcie. _Odnale-
ziony przez komisarza niemiec,
nie umiał sobie absolutnie wy-
tłumaczyć w jaki sposób znalazł
się na torze. - Opowiada, że
zaledwie wsiadł do wagonu, po-
łożył się i zasnął mocno, Kiedy
wypądł, czy został wyrzucony,
nie wie, bo nie nie czuł.

Pierwsze przypuszczenie ko-
misarza było, iż jacyś złodzieje
kolejowi chcieli ograbić dokto-
ra Hanan, który miał przy so-
bie dużo pieniędzy. Podejrzenie
to jednak upadło, gdyż doktór
Hanan musiałby sobie w takim
razie przypomnieć, że został na-
padnięty. Nasuwa się najpraw
dopodobniejsza hypoteza, że ma
się do czynienia z Iunatykiem,

Policja niezwykle energicznie
zajęła się tymzagadkowym wy

padkiem,

---

Ie___A
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(Ciąg dalszy).
| -Montgomery żachnął się niecierpliwie.
- Po co namto! - odparł. - Po co

było żądał posiłków? Wobec Elektora ta-
ka podzielona zasługa nie znaczy Bi...
A my dalibyśmy sobie radę sami!

Ale Lehndorff był innego zdania.
- Lepiej - rzekł - podzielić zasługę

niż całą stracić. Ja mam przeczucia złe...
chciałbym już być w Willeńbergu. My sa-
mi z tymi zmordowanymi końmii omdla:
lymi ludémi nie oparlibyśmy się i dziesię-
ciu junakom. ..

Był niespokojny i oglądał się na wsze
strony. Choroba Tomaszewskiego, kupowa
nie koni po drodze, dłuższe popasy, z po
wodu zmordowania, opóźniłyich nieco. U:
cieczka z jeńcem, którego bądź co bądź ży
wym lepiej było dowieźć, musiała być po-
wolniejszą: dobrze urządzony pość , mógł
ich nawet przegonić i drogę odciąć. Tak
rozmyślał Lehndorff i obliczał swe siły.
Byłysłabe: w razie napadu czterech conaj-
mniej dragonów musiałoby pozostać przy
jeńcu i jego wyłącznie strzedz: z innych za
ledwie na Baumgardta i Fehra liczyć może
na było, że wytrzymają natarcie; re
pierzchłaby odrazu wobec przemagający ch
sił. I jeszcze jedna rzecz przeraziła go mo-
cno nad samymrankiem. Mijali Pogorzałą
wieś, nędzną osadę, położoną na lewym
brzegu Nogatu, w dolinie. Od rzeczki szły
gęste opary i zwisały ponad wsią, pogrążo
ną jeszcze w mroku. Ale bystre oko Lehn-
dorffa dostrzegało tam ruch niezwykły.
Byłoż to przywidzenie? Przecież najwy raż
niej dochodziło rzenie koni, a w mgle zda-
wałysię poruszać jakieś postacie. Zapyta-
ny Hugon nie widział i nie słyszał nie; zło:
ścił się jeszcze i spluwał.

- Wmalignie jesteś. . . djabet cig tu-
mani! - mówił.

Ale nie! Na skręcie drogi, pod małym
laskiem zamajaczyła wysoka, śpiesznie i-
dąca postać.

Lehndorff przyłożył
z wytężeniem patrzył.

Wtymże momencie zoczył ich idący
naprzeciwi przystanął. Chwilę się wahał i
nagle skoczył w zarośla - zniknął.

- Widziałeś?... - rzekł Lehndorff do
Hugona z przestrachem - widziałeś? kto
to był!
- Ano - odparł Montgomery - czło

wiek,
- Człowiek

.

. . człowiek .. -- odbur
knał Lehndorff. - Alem ja go widział do-
brze. .. to jest ten sam, co u Bielańskiego
przewozu stał: . . len sam, co nas już wte.
dy chciał wstrzymać .

Montgomery zaśmiał się w głos.
__ Tyś już całkiem zmysły postradał!

Ja strach opętał. Stary Psota, skąd:
byon się tu wziął?... A choćby. .. Na nie-
go dmuchnąć, a padnie.

Ale Lehndorff rozkazał natychmiast
dwomdragonom popędzić wto miejsce, kę
dy owa postać znikła wzaroślach. Pogna-

li, lecz wnet wrócili z niczem; głucho było
wszędy i pusto.

Montgomery patrzył szydersko na
Lehndorffa i gwizdał.

- Czas tracimy nadarmo... - ozwał
się po chwili - jedźmy do Szonowa . . , spo
cząć trzeba: kości bolą, a w gardle wyschło

Pojechali, ale Lehndorff oglądał się
wciąż za siebie trwożnie; kazał dwom dra:
gonom w tyle pozostać, dwuch wysłał przo
dem; sam zaś

z

jeńcem, Montgomerym,
Fehrem, Baumgardtem i pozostałymi dra:
gonami środek trzymał.

Już promienie słońca wybłyskiwały z
poza mgły, gdy nagle wiatr powiał od rze
ki, napędził tumany chmur, które wchło-
nęły w siebie światło: stała się ciemność
i począł padać gęsty śnieg.
- Słyszysz? słyszysz?... - rzekł nagle

Lehndorff do Hugona - tętent! .. ,
A Montgomery wybuchnął..
- Żebyś zgłuchł na wiek wieków, ca-

naille!-wrzasnął. - Strach ci w uszach
tętni. . .

Lehndorff nie mylił się wszakże... Po-
ścią był blisko, Jeszcze wczorajszego dnia,
późnym wieczorem przybył do Pogorzałej
wsi Jankowski ze swą kompanją

Psota przeprowadził szczęśliwie ma-
nowcamii był niemal przekonany, że ucie-
kających wyprzedził.

- Oni tu - mówił - dopiero jutro
nad ranem być mogą. Tedy mamy czas
spocząć. .. .

Ale Jankowski sam spoczywać nie
chciał. Kompanję swoją, która w nużącej
drodze także się umniejszyła, kilku bo-
wiem towarzyszy z zimna i trudu zacho-
rzało i musiało pozostać, troskliwie zlustro-
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| Ją? Nie pierwsza i nie ostatnia. . . Gadałam

| nie:

 

 

     wał i rozsławiwszy czaty, słabszym spo
czynku dozwolił. Sam zaś nad uśpionymi
straż trzymał, czujny na każdy ruch lub
odgłos.

- Jeśli ich wyprzedziliśmy - my-
ślał - wygrana nasza!

Noc już była głucha, gdy zbliżył się
do niego Psota. On nie spał także, ciężkie
myśli go gryzły.

- Panie - rzekł szeptem - mam tu
niedaleko siostrę, starą Kachnę. Mieszka
w chacie pod lasem. Mąż jej czółnikiem
był; pojechał raz na bystrą wodę i prze-
padł, a ją odtąd djabeł opętał. Zia jest, a
wie i słyszy wszystko i ze zbójnikami, po- |
wiadają, w zmowie by Byłem ci ja u
niej, gdy mi Maryś zginęła... przysięgam,
że ona wiedzieć musi, że może dopomogła,
ale wówczas nic mówić nie chciała . . . Poz:
wólcie, panie, dziś pójdę, a tak mi się zda,
że ona i nam pomocą być może...

Jankowski niechętnie słuchał. Był i te-
raz tak, jak zwykle; i w tymstarcu szarpa
ła się jego własna rozpacz, jego własny ból.
Poszedł z nimi, aby córkę ratować, abysię
pomścić może, nie zaś, ażeby

w

oso! bie Kalk:
steina sprawy pruskiej bronić! P ło mu
jednak zaraz na myśl, że mogło być tak, jak
mówił starzec. Wszak ówKleist, który Ma-
ryś porwał, to był syn rodzony zaciętego
wroga Kalksteina: jeśli stara Kachna
w zmowie z nim była, wiedzieć też mogła
o wielu rzeczach, które się tej sprawy ty-
czyły. Odrzekł tedy:

- Idźcie z Bogiem, a wracajcie rychło.
Patrzcie też pilnie po drodze, czy gdzie c-
lektorskich dragonów nie ujrzycie . . .

Stary pokłonił się i ruszył co 0.
Na skraju lasu, na wzgórku, była ne-

dzna, waląca się chałupa. Wdrzwiach otwar
tych, przez które buchały blaski palącego
się na kominie ogniskai drgały czerwonemi
plamami na białym śniegu, na pniach i ga-
łęziach drzew, szronem okrytych, stała Ka-
chna. Zdała, na Ule tych czerwonych, migo!-
liwych blasków, wyglądała iście jak czarów:
nica. Chuda, wysoka, z roztarganymsiwym
włosem na głowie, machała wciąż wyschłe-
mi rękami, mówiąc poza siebie piskliwym
głosem:
- Skaranie Boskie z tobą! Czego ty pła

czesz a jęczysz? Czy ty pierwsza z taką do-

 

 

 

 
   

  

 

  

 

   

 

ci ja przecie, gdyś tu do mnie raz pierwszy
z owym pięknym Niemcem przyszła... Ga-
dałamci ja: nie na długo będzie tego kocha-
nia, bo on pickny i bogaty, a ty co?..

7 wnętrza chałupy ozwało się szlocha-

 

- 0, ja nieszczęśliwa! a coja teraz po-
cznę? co pocznę! |

-- Owa! -- mruknęła stara, - Masz te-
raz grosz, co go ci Niemiec dał
- Żebym go była nie widzia

djabelski grosz. . .
- Głupiaś! grosz zawdy. jednaki. Kto

cię spyta, skąd on? Weźmie, napoi za to, na- |
karmi, chuścinę sprzeda. Hojny był pan... |
niema co rzec. I mnie poratował. A to by

Zarobku nija-

 

  ła nigdy!.. W

  

  

  

  

 

Poruszała a
izby dochodziły ciągle płacz i jęk, na ognis- |

ku zaś syczały głośno gałęzie, odmarzając

w ogarniającym je płomieniu i sącząc wo-

dę, jak łzy. Kachna zaś po chwili mówiła

dalej, z rosnącymgniewem:
- On zawdy, rodzie twój, jeno z pana

mi żył, na wojaczkę z nimi chadzał, a o krew;

własną nie dbał.
- Nieprawda!.. -- jęknęła Maryś -

0, nieprawda! Dobry byłojciec, dobry, a mi
łujący... to ja byłam zła... ja!

- (łupiaś!.. On ci teraz i ten grosz wy-
drze, co go masz... A ja ci mówię tak na
rozum: schowaj go: będziemyteraz razem
żyć... Nie tu w tej nędzy, jeno tam.. . w
Rastemborku . . , Alboż to zamknięty świat.

Młodaś. .. pięknaś. . . to i co?
- Nie! nie! - krzyczała Maryś.
Silne ramię schwyciło nagle starą Kach

nę za plecy i wyrzuciło precz, za próg, na
śnieg. Na środku chaty, przed bartogiem,
na którym leżała Maryś, stanął Psota. Nie
mówił nie, drżał cały jak wzimnicy, a O8-
nistem spojrzeniem przeszywał córkę. .,

Ona porwała się i skulona, śmiertel.
nym lękiem zdjęta, przytuliła się do ściany,
z załamanemi na piersiach rękoma. W blas
kach ogniska widać było jej twarz, białą
jak płótno, okoloną bujnymi czarnymi wło
sami, które się rozplotły i okrywały ją do

stóp. Rozszerzonemi przestrachem oczyma
patrzyła na rodzica, nieprzytomna.

ląg dalszy nastąpi).
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47 centów z każdego dolara
wydanego na żywność idzie
na dostarczenie jej do do-

mu w New Yorku

Wysokie koszta żywności w
New Yorku są spowodowane
przedewszystkiem nierównemi
udogodnieniami transportowe-
mi i błędem jaki popełniają kon
sumenci, kupując za małe su-
my i w małych ilościach, twier-
dzą w swej wczorajszej publi-
kacji nowojorskie władze porto-
we.

Raport ten mówi dalej, że no-
wojorski spożywca płaci dwa ra
ży tyle za jarzyny i owoce, niż
wynosi cena hurtowna. Różni-
ca między ceną hurtowną, a o-
stateczną ceną detaliczną jest
47 procent
Władze portowe mówią: „dro-

żej kosztuje przewiezienie jed-
nego worka ziemniaków na
przestrzeni 10 mil w New Yor-
ku, niz przewiezienie tegoż

Za przejechanie kobiety J
 

William Carrol z pn. 148 W l

prey 64-ej ulicy, w niedzielę, o |

późnej porze pędził w szalonym

pędzie przez Uentral Park w |

skradzionym samochodzie.

Przy 108 ulicy przejechał na
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TRINERA

mae a
wo a

y 1 alromanytytu. nerwow
Trinera Gorskie Wino -i

or   
 

« tn iaw u
za na. iepese sdainlato
w

 

ne
ino

» domu w najgorscym bumorie
nocy usadi do śniadania bez

0 DNIA wyszedł z domu pełen tycia 1 we-

wyczyści wasz łołądek, wzmocni: nerwy,
przez to będziecie czuć się zupełnie innym człowiekiem

Składniki, jak Kaskara Sugrada | inne zioła, korzen
wone, najmniej trzy lata wystałe. czyni Trinora Gorzkie Wlno doskonałym tonikiem na żołądek,
3% Int zdobyło popularność wśród tysięcy Polaków w Ameryce i Klnldfla'

sprzedawca lekarstw niema na składzie, piszcie do Joseph 'Triner Company.

New York Branch: 340 E. 71 St., New York City, N. Y.

   

GORZKIE WINO SPOWODOWAŁOZMIAN
Ę

DZISIAJ miodatutka
ave: je jek ruina

gc do domu, kup Joc weaeliie} ene
Triners. Gorklego

DRUGIEGO |DNIA
dopęj dnie, -

mera GorskieTinera -Goraki Wino podziaiaio 3

Arlnera Gorskie Wino jest lekarstwem, jakiego potrzebujecie, jeżel! brak Wam spetytu, clerpicie

na niestrawność, często bóle głowy, niespokojne moce, rozstrój nerwowy, trak enorgji, - środek ten

pomoże nerkom 1 wątrobie do lepszego funkcjonowania, a

we

śmieje się i nerwosa zniknęła

te 1 kora, a takte kalifornijskie wlno czer

fona siedei w kuchni, wyględa-
lie na bolgłowy, pozbawiona

qty Adecsgowata się ona uns

wig amienita. .Apleras

Trinera. Gorzkie

uk rotorka. magiconn

zupełnie

Przes

Jeeli wasz aptekarz lub
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śmierć murzynkę i odował

kalectwo kilku innych osób.

Aresztowano go za śmier-

telne przejechanie murzynki, za

powożenie w stanie nietrzeź-

wym, za oddalenie sig z miej-

«ca wypadku i za kradzież sa-

mochodu

. nia House będzie sądził

sprawę Carola.

SŚKOROWDZ

INTERESÓW POLSKICH

W NEW YORKU

HURTOWNE SKŁADY

 

   

   

 

UNITED POLISH

COMMERCIAL CO
180 East 7 Street, New York, N.Y.
Pocztówki Wielkanocne .
Tiodo akDakaR

 loclaty, 1 likcie
Kotężki powieściowe 1 do naboteń-

twi
Fabryka Kalendarzy &ciennycn 1

Koszykowych dla Polskie
„Byznesistów",

Ceny burtowne najnitnie
tama

żeru -wysylamy
agenta x. próbkami
Potrzebujemy agentów do

nik ramówień na kalendarzy
zbiera»

 

K RAW CY

S. Gawkowski

Krawiec Meski

Staranoy Krój 1 Wykonanie

Gawarantowane Zadowolenie

323 E. 16-th St.

pomiędzy Firat 1 Secona Avenues

 

(Naprzeciw Stuyvesmht. High Sehoo›

 

SKŁADY MUZYCZNE
 

Na imieniny, urodziny lub

jaką inną okazję

Kupele swemu syskowi lub córce
nowe, dobre skrsypce u polskiego
tabrykanta 00 1 wytaj.

UNION VIOLIN SHOP
V. Gibad, wieść  
127 East 7th St.
New York, N. Y

Piunol Rolki Nuty !

Przybory Muzyczn

 

 

Polonia
Nowojorska

kupuje

Fonografy

Rolki

Pianole

ftp.  
won

MARUSZEWSKIEGO
335 E. 14 St., Now York, N. Y.
 

nzEźNICY

 

Telefon, Dry Dock 2080

P. STASIUK

wielkie mię na Best
m

  

"Świeże Micso-Niskie Ceny"
Wyroby jego motna po amgiu

118 First Ave., New York
nóg Seventh Stren

Szykuj się! !
 

Zbliża się dzień Pikniku I-go
Oddziału -Związku -Młodzieży
Polskiej.
Już bliziutko do dnia, w któ-

rym ogólnie znany Oddział n
szy Związku Młodzieży Polskiej
urządza swój roczny piknik.

Pikniki 1-go Oddziału Zw.
ML Pol. znane są ogólnie z do-
skonałej zabawy, a odbywają
się zawsze w najładniejszym
parku Brooklyna w Cypress Hill
Parku.
Jak rok rocznie, tak i w ro-

ku bieżącym, energiczny komi-
tet dokłada wszelkich starań,
aby zabawa na świeżem powie-
trzu była jak najbardziej uroz.
maiconą, a tańce, abybyły praw
dziwemi chwilami rozkoszy dla
ich amatorów, że tak będzie, w
zupełności wystarczy, gdy za-
znaczymy, że przygrywać bę-
dzie muzyka kol. J. Mroza.

Początek zabawy o godzinie
2-ej po południu!

Niewątpliwie 1 w roku bieżą-
cym PIKNIK I-go ODDZIAŁU
Z. M. P. będzie się cieszył sze-
rokiem poparciem a Cypress
Hill Park wypełni się rozbawio-
ną Polonią, która napewne prze
pędzi mile niedzielne posbiedzie.

Z powodu mego wyjazdu do
Yonkers, N. Y. w niedzielę, dnia
24-go maja, br. nabożeństwa w
kościele św. Krzyża, 161-15ta
ulica, w South Brooklynie, N.
Y, nie będzie.

Ks. W. Trzepierczyński.
 

Oskarżony o zabójstwo

trzech osób z Green-

point

Dzięki pamięci detektywów
Cosgrove i Więdenberg policja w
Newarku aresztowała Henryka

 

H. Graff 50
J. Zegzula wes 2180
L. Holender waze 198
E. Kazesky ... 1,00
S. Kuczyńska . 1.50
W. Bracławska 1.00
W. Budzikowski 150
A. Bandazy 1.00
W. Rudnicki .. 1.00
J. Grabowski 1.00

RAZEM $18.15

LISTA No. 60

Zbierała Alicja Sawieka

 

W. Maślanka .................$1.00
K. Sawitzki 1.00

RAZEM ....$2.00

LISTA No. 61

Zbierała Marja Czajkoweka
F. Czajkowski $1.00

 

 

M. Miklasz ..

 

  

 

A. Miklasz .. ‘16000
F. Jasiekiewicz , 1:00

J. , -$0

J. Polański ...... ., . 1.00

Razem 34.50

(Ciąg dalszy: nastąpi.)

Za. szybką lub nierozważną
jazdę automobilami ode-

rano pozwolenia na-
stępującym osobom:

Stanisław -Wójcik,
mond St.
Jan Okulski, Central Ave, -

Garden C
Józef Papiecki, 795 E. 151 ul.
Marcin Pizik, 19-908 ul. O-

zone Park, L. I.
Karol Grodzki, 15 Hawthorne

Ave., Floral Park.
sowe

 
65 Dier-

 

 
Teleton, Greenpoint $118

Dr. LOUIS 8. GRYCZ
102 Kant Street, Brooklyn, N, y.
pom Manhattan Ave. iFrankiin st

welll do I po pok.i od € do aw Arod i cd i do a

 

Dr. Gryca dopiero wrócił 3 w
-_-
 

  

J, Harmatiuk 1.00

RAZEM 32.00

LISTA No. 62

Zbierał Mieczysław Bogusz
K. Bogusz $1.00
M. Bogusz 10
A. Gągolewski 25
K. Czepach 15
M. Zienewski 150
Z, Rużanowski 25
W. Miller .. 10
N. Swatko 25

RAZEM

LISTA Nr. 37.
Zbierała Marja Miklasz

W. Lewandowski
F. Stuczyńska
A. Krystowczyk

--- uzyskacie LicENSJĘGwarantuje - w yuczenia Was prowae

 

 

kenia samochodu: |#  ndjwie
koWPLETNYKtha
Prowapzeym
Sochone

\® C a10.00

 

auto seH06L
Mel" Triangle. dist43. Mystic Avenu reoklyn

Nap
, mov

riectw Bureau.  
«.Itcense

Telefon, Huguenct 0996

8. M. Lewandowski, M. D.
gobziNY UrzEpowe:
od 1 do 1 po pol. i od € do 3 wiecw niedzieie i wwięta od 8 do 9 raza:

Tor Fourth Av

  

P
Dr. Franciszek W. Wiński
Dwa Biura w Brocklynie

688 Leonard St. 116 North 9th St.

wymyme,O4 8 do I wiecate
Telephone, Greenpotnt 2403,2735

blake Berry 9.
043 do 19 raneOd t a  

Telefon, Stagg 235% >
HENRYK SOKAL, M. D.
383 South Third Street

btisko Union Avenue
YN, N. v.

copzny URZĘDOWEod 11 do 1 po pol. 1 od 6 do A weer

  

 

  
    

  
   

Vesey dawniej lego pn.
47 Java którego policja tu-
tejsza poszukiwułu od roku 1922,
gdy padły poszlaki, że Vesey był
zabójcą Ludwika Pinczaka sulo-
misty z Huron S, oraz Filipa
Dombrowskiego z Wesy Street 1
Williama  MeCabe zastrzelonych
znienacka w salonie Pinczaka w
grudniu, 1922 roku.

Vesey ma być przysłany przez
policję z Newarku do Brooklyn,
gdzie wniesione zostanie przeciw
niemu oskarżenie o zabójstwo.

0 CHR O NK A

(Ciąg daliy ae str. 2:64

LISTA No. 59

Zbierała Lucja Bracawska

 

  

  

  

  

    

     

 

L. Bracławska $1.00
8. Kaczorowska 1.00
J. Gajewski - 50
J. Domatiski .50
H. Platea 50
S. De Lucia .50
D. Cosentino .. 50
N. Walterstan 150
8. Giunin ,. 50
N. Fishman .. 25
P. Console 50
J. Grasso ... 50
D. Fisher 150
E. Heagney 50
W. Markowski 50
A. Cipriano .50
M. Figassowska ...... 50

 olly

 

wartościowy nabytek; mamy t
radios i pr

 

NIE CZEKAJ DŁUŻEJ

NA TE PIANOLE

Lecz kup dzisiaj, po bardzo

zniżonej cenie

   

Pia'noln fa jęat najlepszego gatunku, wartości $600; Styl i wy-
kończenie pierwszorzędne, z ławeczkę i rolkami stanowi ona

GREENPOINT DEPT. STORE

783-791 MANHATTAN AVENUE,

DZIAŁ MUZYCZNY OTWARTY WIECZORAM!

I

Na spłaty po

$2.50

tygodniowo

T

Zamieńcie wasz stary
fortepjan na nowy

także na składzie fonografy,
zyrządy

BROOKLYN, N. v.

  

all%     
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i 6 STRONICA

  

POLSKO-CZESKI UKŁAD  ARBITRAZOWY
 

3ej.)
, dotyczącej. załatwie

(Ciąg dalszy ze str.

 

propozycji
nia sporu:

wrazie, gdyby jedna ze Stron
Umawiających się lub obie nie
przyjęły wniosków  sprawozda-
nia Komisji Koncyljacyjnej i z
wartych wniempropozycj
w razie, gdyby w terminie 3-

miesięcznym Strony nie wypo-
wiedziały się co do tego, czy
przyjmują wnioski sprawozda-
nia i zawarte w niem propory-
cje, spór będzie poddany arbi-
trażcwi a Trybunał Arbitrażo-
wy będzie ustanowionyna mocy
porozumienia się Stron Umawia
jących.
O ile w ciągu trzech miesię-

cy od dnia, gdy jedna ze Stron
zgłosi drugiej żądania arbitra-
żu, Trybunał Arbitrażowy nie
zostanie ustanowiony za zgodą
Stron, postąpi się w sposób na-
stępujący:
Każda ze Stron zamianuje

dwuch arbitrów, z których je»

  

den winien być wybrany z listy
członków Nałogi)

czego z

snych obywateli, Arbitrzy w

ten sposób wyznaczeni wybio-

rą wspólnie Przewodniczącego

Trybunału, W razie równości

głosów, wybór Przewodniczące-

go będzie powierzony, na proś-

be Stron, Prezydentowi

carskiej Rady Związkowej, o

[ley—n przystanie na to.

Zobowiązania, zaciągnięte

przez Strony Umawiające się na

mocy niniejszej Konwencji w

niczem nie uchybiają ich moż-

ności poddania, za wspólną zgo

dą, sporu, któryby mógł pow-

stać pomiędzy niemi, pod roz-

strzygnięcie Stałego Trybuna-

łu Sprawiedliwości Międzynaro-

   

   

 dowej w Hadze.

Wyrok Sądu rozJemezego,

jak również orzeczenie Stałego

Trybunału Sprawiedliwości Mię

dzynarodowej ma moe obowią-

zującą i winien być wykonany

przez Strony z dobrą wlarą.

Gdyby, wszakże, wyrok ten

stwierdził, że orzeczenie jakiejś

instancji sądowej lub wszelkiej

innej władzy, zależnej od jednej

ze Stron Umawiających się, jest

w całości lub częściowo przeciw

ne powszechnie uznanemu pra-

wu międzynarodowemu, a gdyby

prawo wewnętrzne tej Strony

nie pozwalało, lub pozwalało

nie zupełnie tylko na uchylenie

w drodze administracyjnej skut

kóworzeczenia, o którem mowa,

Strona poszkodowana otrzyma

słuszne zadośćuczynienie w in-

nej dziedzinie

W razie sporu co do znacze-

nia lub doniosłości wyroku.

Trybunałowi, który go wydał,

przysługuje prawo interpretowa

 

 

 

nia go na żądanie każdej ze

Stron.

Traktat niniejszy w niczem

nie zmienia zobowiązań Państw

podpisujących, opartych na Pro

tokule o załatwianiu pokojo-

wem _sporów międzynarodo-

wych, przyjętym w Genewie

dnia 2 października 1924 r.

Traktat niniejszy będzie ra-

tyfikowany możliwie .najprg-

dzej i dokumenty ratyfikacyjne

będą wymienione w Pradze.

Wejdzie on w życie trzydzie-

stego dnia po wymianie ratyfi-

kacji i pozostanie w mocy przez

pięć lat

Jeżeli, .na sze miesięcy

przed upływem tego terminu,

nie zostanie on wymówiony, bę-

dzie się uważało, że został on

przedłużony na nowy okres pię-

cioletni, i tak dalej w dalszym

ciągu.

 

 

 

DZIAŁ KOBIECY

Redaguje: MARJA OSTROWSKA

  

Z życia Kobiet

Ustawa sejmowa z dnia 1-g0

lipca 1921 roku o prawach ko-

biet, między innemi, zmieniła

odpowiednie przepisy kodeksu

cywilnego Król. Polskiego z r.

1825, -dotyczące ograniczenia

praw majątkowych mężatek. -

Zmiana polega głów-me na tem,
że prawo zarządu i użytkowa
nia męża w stosunku do mają
tku żony, rozciągające się, we-
dług. kodeksu do wszelkiego jej
"mienia,. sostało utrzymane tyl-
ko co do tego, co żona w chwili
zawarcia małżeństwa wniosła,
natomiast względem majątku,

nabytego podczas trwania zwią
zku małżeńskiego, żonie przy-
znano prawo zarządu, użytko-
wania i rozm1411231113 swem mie

niem bez asystencji i upoważ

nienia męża.

Ponieważ rzeczona Ustawa ży

skała moc obowiązuj z dnia

1 października 1921 r., przeto

jeszcze przed wejściem jej w ży

cie, z uwagi na doniosłe znacze

nie Wprowad/Umm przez nią

zmian w stosunkach małżeń-

skich, prawnicy - praktycy po-
dali do wiadomości powszechnej

swe opinje co do zakresu dzia-

łania nowej ustawy.

Po rozważeniu tekstu i zasad
prawnych uchwalonej -przez
Sejm ustawy, zarówno walne
zgromadzenie oddziału warsza»
wskiego zrzeszenia notarjuszów

i pisarzy hipotecznych, jak i rad
cowie prawni instytucji kręd'

towych w Warszawie uznali, że

ustawa z dnia 1 lipca 1921 ro-

ku stosuje się do wszystkich mę

żatek bez względu na datę za-

warcia małżeństwa i że mężatki

są uprawnione do dysponowania

bez asystencji mężów nierucho-

mościami, nabytemi na ich na-

zwisko po zawarciu małżeństwa,

oraz funduszami, złożonemi w

bankach na ich nazwisko, jako

inężatek.

Stosownie do tego wyjaśnie-

nia, notarjusze zaczęli -sporzą-

dzać akty zbycia i obciążenia

nieruchomości przez: mężatki,

bez asystencji i zezwolenia mę

żów, o ile z ksiąg hipotecznych

było widoczne, że dana .nieru-

chomość została nabyta przez

mężatkę już po wyjściu za mąż.
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Kuchnia

Kluski z surowych kartofii.
Kilo surowych kartofli oskro-

bać, opłukać, zetrzeć na tarku
i włożywszy w muszlin lub ser-
wetę, dobrze z soku wycisnąć.
Potem wrzucić na miskę, dodać
kwaterkę mąki, dwa całe jaja i
trochę soli, wymieszać razem i
kłaść łyżką małe kluski na go-
tującą wodę; gdy ugotowane i
wypłyną na pianę, wlać szklan-
kę surowego mleka, wymieszać
razem, a następnie z klusecz-
kami włożyć do rondla lub wfor
mę wysmarowaną grubo ma-
stem i wysypaną bułką i wsta-
wić w piec na dobre pół godzi-
ny.

  

Budyń śmietanków

 

Łyżkę masła utrzeć z pięcio-
ma żółtkami, wymieszać z dwie
ma filiżankami tartej bułki, -
dwiema łyśkami usiekanych
uduszonych pieczarek, pół li-
trem kwaśnej śmietany, szczy-
ptą soli i pianą z. pozostałych
bialek. Wlać do budyniowej for
my wysmarowanej masłem i ob
sypanej bułka, gotować w parze
przez godzinę i podać z sosem
koprowym lub pieczarkowym.

 

Kartoflé smazone po francusku

..pommes frites" lub „pailles".

Obrać kilkanaście kartofli,

wypłukawszy pokrajać je w cien

ki makaron, wrzucać na rozpalo

ną mocno fryturę uważając, by

ich nie było za wiele naraz i by

w niej dobrze pływały, a gdy

się zrumienią na złoty kolor -

wyjmować łyżką dursziakową,

obsączyć dobrze z frytury, po-
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ZA WIADOMU'ŻNIE

PIKNIK
 

Komitet /Złączonych -Towa-
rzystw Bialego Orła i Synowie
Polski urządzają Majowy Pik.
nik, dnia 24go maja, 1925 ro-
ku, na placu Terry Foundry, w
Terryville, Conn. Na piknik
jaknajliczniej zaprasza wszyst»
kich KOMITET.

Uroczystość zakończenia ro-
ku szkolnego w Kolegium

Z. N P. w Cambridge
Springs, Pa.
 

Uroczystość zakończenia roku
szkolnego w Kolegjum Z. N. P.
w Cambridge Springs, Pa, w
Szkole Wyższej i na Kursie Ko-
legjalnym odbędzie się w dniu
9-go czerwca, we wtorek, o go-
dzinie 10-ej rano.

Uroczystość tę poprzedzi msza
św. studencka, która będzie od-
prawiona w miejscowym koście-
le o godzinie 9-ej rano.
Na dzień ten spodziewany

jest zjazd rodziców i opiekunów
młodzieży, a nadto spodziewane
jest przybycie przedstawicieli
władz Związku Narodowego Pol-
skiego, Rady Szkolnej, repre-
zentacji alumnów kolegjum i
gości,
Jako przedstawiciel Rzeczy»

pospolitej, przybędzie do Cam-
bridge Springs, Pa., Wp. konsul
Rzeczypospolitej z Pittsburgh'a,
Ocetkiewicz.
W wigilję zakończenia roku

szkolnego, to jest dnia 8-zo
czerwca, odbędzie
się tradycyjny wieczór
gnalny nowych abiturjentów i
bal studencki.
Wobec znacznie powiększonej

liczby studentów kolegjum, uro-
czystości tegoroczne zapowiada-
ją się wyjątkowo świetnie,

NICETOWN
Istnieją wmeklórvch miejsco-

wościach kluby obywatelskie -

kółka oświatowe itp. zrzeszenia.

ale wszędzie brak rozpędu, ener-

gji, lub środków. Ale są i takie

miejscowości, gdzie środki lu-

dzie z energją się znajdują, jak

np. w Nicetown, to znowu brak

„tych, co im oświaty potrzeba"!

Istnieje tu gniazdo Niepodl, S-

koła, które posiada wspaniałą

wprost bibliotekę, która dla wszy

stkich jest otwarta ale dlaczego

tak mała liczba korzysta z niej!

Przecież to darmo wypo się

książki. Co raz to sprowadzamy

nowe dzieła wprost z Polski. Te-

raz również sprowadzamywięk›

szą ilość książek nie dla siebie

tylko, ale dla wszystkich. Na ten

cel Gniazdo nasze urządza pik-

nik czyli wycieczkę na znanej

Lewis farntie przy drodze, w nie-

dzielę 24 maja i zaprasza wszy-

stkich przyjaciół oświaty i po-

stepu z całej Filadelji do wzięcia

udziału. J. 8. Warzel.

     

  

Pamiętajcie o Komitecie Im.

Józefa Piłsudskiego
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KATRO - LEK
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łędku, gazy, chroniczne zatwardzenie.
brak  wpetytu, „ból 1 zawrót głowy
nerwowość, bezsenność, slabg 1. nle:

czystą krew, ogólne osłabienie, niedo-
magante wytrobyi nerek. Wszystkie
to dolegliwości zokają po użyciu no
wego wynalszku KATROLEK. Wy-
strzegajcle się i żądujeie wy

raźnie KATROJJEK od uptekarzy lub
ugentow, a o Ile by nie mieli, to nie
czekajcie a piszcle zaraz na. adres
jedynego wynalzcy 1 fabrykanta

w. WOJTASIASKI DRUG co, t
Brighton Street, Boston, Mass
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LOUISIANA!

FARMY | LASY Sposobności Przemysłowe
LOUISIANA daje wiele sposobności w dziedzinie rolnictwa, rgkodziel.
nictwa 1 w fanych gołęzia przemysłu, Poddostatkiem fest surowego
materjału i z można dostać dobrych, odpowiedzialnych robot
ników. SOUTHERN PACIFIC LINES przeniosły LOUISIANĘ do New
Yorku na Wystawę Rolnictwa I Produktów Mineralnych w Grand Con-
tral Palace, gdzie otrzymać można broszurki op'sujące szczegółowo ten
kraj, jakoteż gdzie reprezentaci nasi chętnie odpowiedzą Wam na wszel.
kto pytania.

Jeżeli zamierzacie kupić farmę I mieszkać na wsl w zdrowym ki-
macle 1 na słońcu, do LOUISIANY, gdzie.tudzie postadający umiar
kowane zasoby, mogą nabyć ziemię urodzajng. Kupujcie nim nadejdzie
popyt na tą ziemię, a unikniecie wygórowanej ceny. Nie omińcie sposo-

LOUISIANY w pawilonie SOUT-
na parterze w Grand Central Palace, - przy

wystawy
HERN PACIFIC LINES,
Lexington Avenue i 46 u
w) ia tom naszej ystawy, a jednak j

sieście nią po iuformacje i broszurkę napiszele do nas
pod następujący adres

H. C. FONDREN, Agricultural ind Colonization Agent,
SOUTHERN PACIFICLINES, Lake Charles, La,

   
   

 


